
Szeroka akcja wyjaśniająca 
komitetów Frontu Narodowe
go cieszy się dużym uznaniem 
społeczeństwa. Zebrania orga
nizowane w mieszkaniach lu
dzi pracy przez aktyw Frontu 
Narodowego mają bardzo oży
wiony przebieg. M. In. w stoli 
cy, na Starym Mieście odbyło 
się Już ok. 300 tego rodzaju 
zebrań, w których uczestniczy 
lo ok. 7.500 osób. Na Żolibo
rzu w dyskusjach wzięło udział 
ok. 3 tys. mieszkańców tej 
dzielnicy. Żywą działalność ro 
zwijają również aktywiści 
Frontu Narodowego dzielnicy 
Śródmieście, gdzie odbyło się 
|uż ok. 350 zebrań.

Podobną akcję rozwijają 
również komitety Frontu Na
rodowego w innych miastach 
kraju.

M. In. na zebraniu sąsiedz
kim w mieszkaniu Stanisława 
Lakomsklego w Stallnogrodzie 
podkreślono wielką doniosłość 
uchwal IX Plenum. Szeroko 
omawiano m. in. Istotne znaczę

WARSZAWA. Okres poprzedzający II Zjazd Polskiej 
Zjednoczonej Partii Robotniczej upływa pod znakiem ros
nącej aktywności politycznej ludności całego kraju. Na se
tkach zebrań organizowanych przez terenowe komitety 
Frontu Narodowego robotnicy I rzemieślnicy, chłop) 1 gos
podynie domowe z ożywieniem dyskutują nad wskazaniami 
IX Plenum KC PZPR. Aktywiści Frontu Narodowego, aby 
spopularyzować zadania stojące obecnie przed całym spo
łeczeństwem, odwiedzają mieszkania ludzi pracy miast 
i wsi.

• BERLIN
Według doniesień radia za- 

chodnio-niemieckiego, dowódca 
VIII armii amerykańskiej w Korei 
gen. Taylor oświadciył, ie utwo
rzone zostały dwie nowe dywizje 
poludniowo-koreańskie i ie obec
nie armia poludniowo-koreańska 
liczy łącznia 18 dywizji.

• PAKISTAN
10 grudnia rozpoczął tlą w 

Karaczi strajk dokerów I robotni
ków portowych, który sparaliżował 
całkowicie ruch w porcie Karaczi.

• LIBAN
W wielu okręgach Libanu straj

kują jui ad kilku dni nauczyciele 
szkól państwowych, którzy doma
gają się poprawy warunków bytu.

W trosce 
o ludzi pracy

ROBOTNICY I CHŁOPI 
LECZĄ SIĘ W UZDROWISKU 

W CIEPLICACH

JEI.KNIA GÓRA. Z sanatoriów 
uzdrowiska Cieplice pod Jelenią 
Górą — dostępnego przed wojną 
Jedynie dla bogaczy korzystają 
obecnie ludzie pracy — odzysku
jąc zdrowie pod troskliwą opieką 
lekarzy.

W cieplicach leczy się obecnie 
ponad 300 osób ze wszystkich 
stron kraju. Ponad 60 proc, spo
śród nich stanowią robotnicy za« 
okoto 30 proc, wszystkich pacjen
tów — to chłopi: członkowie spoi 
dzielni produkcyjnych, pracowni
cy PGR-ÓW oraz inalo I średnio
rolni chłopi.

• * * 
BUDYNKI 

O OKOŁO 2.200 IZBACH 
WYREMONTOWANO W BR. 

W SIEDLCACH

SIEDLCE. W Siedlcach, w celu 
dalszego polepszenia warunków 
miesżksnlowch ludności miasta, 
obejmuje się akcją remontową 
coraz wlęcój budjriików mieszkał 
nych. w bielącym roku przepro. 
Wadzgno rjmopty budynków o 
olh.1.200 Izbach, przekraczając te 
Sorooany plan remontów o ok

I F".

nie, jakie dla podnoszenia sto 
py życiowe) ludzi i pracy ma 
walka o obniżenie kosztów 
własnych produkcji.

Na zebraniach sąsiedzkich 
szeroko omawiane 6ą również 
codzienne bolączki ludzi pra
cy. Wiele uwagi poświęca się 
m. In. zagadnieniom poprawy 
zaopatrzenia sklepów u,3połeć z 
nionych, usprawnienia pracy 
punktów usługowych oraz wła 
śclwego rozmieszczenia placó-> 
wek handlowych. 1

Ożywiony przebieg mają 
również zebrania na wsi.

Nai wielu spotkaniach ludno 
ścl wsi z przedstawicielami 
Frontu Narodowego podejmo
wane są konkretne zoljowiąza 
nia. Np. na zebraniu w groma 
dzle Bobrowniki, pow. Tarnów 
skie Góry, kilkunastu Indywi
dualnie gospodarujących chło
pów postanowiło zwiększyć ho 
dowlę oraz lepiej uprawiać zie 
mię, aby wzrosła wydajność 
z ha.

Realizacja zobowiązań 
przedzjazdowych 
patriotycznym obowiązkiem 
mas pracujących
Do redakcji „Głosu Koszalińskiego" codzien

nie wpływają meldunki o podejmowaniu i rea
lizacji zobowiązań produkcyjnych przez załogi 
fabryk i zakładów pracy naszego województwa 
dla uczczenia II Zjazdu naszej partii.

Między innymi pracownicy działu karmelar- 
ni Słupskiej Fabryki Cukierków „Pomorzanka" 
zobowiązali się na kilka dni przed terminem 
wykonać roczny plan produkcyjny, zwiększyć 
wydajność pracy, likwidując do minimum od
pady oraz wyprodukować ponad plan 20 ton 
cukierków. Jednocześnie wszyscy przystąpili do 
współzawodnictwa indywidualnego.

Załoga warsztatu tej fabryki zobowiązała 
się wykonać wózek do przewożenia masy kar
melowej. Wózek całkowicie zostanie zbudo
wany z materiału, przeznaczonego na złom. 
Pracownicy działu pomad mlecznych postano
wili wyprodukować dodatkowo 10 ton irysów 
i „krówek".

Jak donosi nasz korespondent, tow. Marian 
Kuligowski, większość podjętych zobowiązań 
została już zrealizowana dzii.ki należytej kon
troli przez radę zakładową i organizację par
tyjną. Wyprodukowano bowiem dodatkowo za
planowaną ilość cukierków i słodyczy, zaś plan 
roczny w cenach niezmiennych wykonany zo
stał w pierwszej dekadzie grudnia br.

Również z powodzeniem realizują swe zobo
wiązania pracownicy Spółdzielni Przeładunko
wej „Akord" w Słupsku. W trakcie realizacji 
podjętych zobowiązań zwiększyła się liczba 
członków TPPR, zorganizowano szereg odczy
tów i pogadanek o partii i jej kierowniczej 
roli, przeszkolono wszystkich brygadzistów na 
odcinku organizacyjno-technicznym, zaś wy
dajność pracy przeciętnie wzrosła około 50 
procent.

Poważnym osiągnięciem w realizacji zobo
wiązań przedzjazdoerych poszczycić się mogą 
procownicy Spółdzielni Pracy „Automat". Pre
zes spółdzielni tow. Czesław Karczewski, re
organizując klub racjonalizatorów, utworzył 
8 brygad inżynieryjno-robotniczych, w tym dwie 
brygady specjalnie nastawiono na produkcję 
artykułów masowego spożycia. Pomysły racjo
nalizatorskie członków tych brygad tow. Szat- 
rowskiego i Dzieczenia zostały już wprowadzo
ne w życie, a spółdzielnia, wykorzystując od
pady, przystępuje do masowej produkcji scyzo
ryków i zabawek dziecięcych. Szereg pomysłów 
racjonalizatorskich ślusarza Szymona Bande- 
rowskiego, majstra, odznaczonego Srebrnym 
Krzyżem Zasługi tow. Stefana Markowskiego, 
Karczewskiego i innych, przyniosą spółdzielni 
około 1 miliona złotych dodatkowego docho
du w skali rocznej.

Załoga Słupskich Zakładów Sprzętu Okręto
wego wykonała znaczną część podjętych zobo
wiązań przedzjazdowych. Brygada Feliksa Las- 
kusa na 10 dni przed terminem wykonała trzy 
kuchnie ropowe. Brygada młodzieżowa wyko
nała 22 dodatkowo zaplanowane zbiorniki. 
Technik tow. Organek sporządził dane kon
strukcyjny do wyciągu piaskownicy, jak rów
nież potrzebne rysunki konstrukcyjne do uzbro
jenia dźwigu jednoromiennego.

Lecz nie wszystkie zakłady pracy poszczy
cić się mogą realizacją podjętych zobowiązań. 
Załoga Fabryki Mebli w Koszalinie mimo pod
jęcia wielu cennych zobowiązań, w żółwim tem
pie je wykonuje. Oprócz brygody młodzieżo
wej, która wzięta także udział w odgruzowaniu 
niiasta, i brygady Sasina, pracującej przy re
konstrukcji i ustawieniu wielotarczówki, więk
szość brygad nie może legitymować się osiąg
nięciami. Fakt, że załoga Fabryki Mebli do 
dnia dzisiejszego wykonała plan grudniowy 
zaledwie w 35 proc., winien zmobilizować kie
rownictwo zakładu, radę zakładową i organi
zację partyjną do wnikliwej analizy przyczyn 
zaistniałej sytuacji i niezwłocznego wyciągnię
cia należytych wniosków na najbliższą przy
szłość.

PARYŻ. Grupa parlamenta 
fzyatów francuskich, która 
zwiedziła Polskę, wróciła sa
molotem do Paryża.

Jak donosi agencja AFP, b. 
premier Edouard Daladler 1 
deputowany Pierre Lebon Po 
.powrocie do Paryża złożyli o- 
świadczenia o swym pobycie 
w Polsce.

Dalądier powiedział: „nowa 
Polska, potężniejsza niż daw- 
i>!e|, powstała z ruin. Zapewni 
1» ona pierwszeństwo odbudo
wie kraju 1 wskrzeszeniu cięż 
kiego przemysłu. Cała Polska 
test olbrzymim placem budo
wy. 'Pewne Jest, że — Jeżeli 
nie przeszkodzi wojna — Pol
ska za, lat 10 będzie wielkim 
pańatwcm. Stanowi ona dziś 
jednorodna całość. Nie ma ona 
już w obrębie swych granic 
mniejszości narodowych. Ma 
szeroki pas wybrzeża. Posiada

17 grudnia br. 
posiedzenie 

Rady Seniorów
Biuro Prac Sejmowych 

Kancelarii Rady Państwa 
zawiadamia, że Prezydium 
Sejmu zwołało posiedzenie 
Rady Seniorów na czwar
tek. dnia 17 grudnia br., 
o godz. 18 w gmachu Rady 
Państwa przy ul. Wiejskiej 
Nr 6.

„Polska
gorąco pragnie pokoju" 

oświadcza delegat 
parlamentarzystów francuskich 

po powrocie do Paryża
naturalną granicę Odry 1 Ny
sy. Jej produkcja przemysłowa 
wzrasta z niezwykłą szybkoś
cią".

Edouard Daladler podkre
ślił. że naród polek) doznał wy 
rzeczeń. musiał bowiem doko
nać wielkiego wysiłku. „Toteż 
— mówił Daladler — produk
cja najrozmaitszych artykułów 
żywnościowych, odzieży, obu
wia, mebli I przedmiotów go
spodarstwa domowego, mogła 
ulec zwiększeniu dopiero od 
dwóch — trzech miesięcy".

„Polska — podkreślił Dala 
dier — gorąco pragnie poko
ju. Gdyby Jednak Niemcy na 
ruszyły granico na Odrze I Ny 
ale. byłoby to sygnałem do 
wojny".

W zakończeniu swego o- 
świadczenia Daladler powie
dział: „wszędzie widzieliśmy po 
dziwu godne świadectwa pło 
mienneno patriotyzmu. Jak ró 
wnleż wzruszające manlfMac- 
|e żywej przyjaźni dla Fran
cji".

Deputowany Pierre I-ebon 
złożył oświadczenie następują 
cel treści:

Wróciłem do Francji głębo
ko przekonany — a przekona- -I 
nie to uzasadnię we właściwym 
momencie — że poszukiwanie 
formuł obrony europejskiej, 
formuł odprężenia Jest po pro 
stu chimerą, Jest po prostu 
sprzeczne z honorem. Jest po 
prostu aktem nieprzemyślanej 
lekkomyślności. Jeżeli poszuki 
wań tych nie poprzedza uroczy 
ste uznanie nienaruszalności 
Unii Odra — Nysa Zachodnia, 
tej prawdziwej linii demarka- 
cyjne) między pokojem a woj
ną — I to zgodni© z przyrze
czeniami, Jakie otrzymała Pol 
ska, czy to w sposób formalny, 
czy też w ramach Innych zo
bowiązań, od uczestników kon 
ferencj! poczdamskiej.

Ogólnonarodowa dyskusja 
nad tezami przedzjazdowymi 
obejmuje najszersze rzesze społeczeństwa

W piątą rocznicę powstania PZPR

Partia walki o dobro człowieka
Mija dziś 5 lat od Kongresu Zjednoczeniowego. Mija 5 lat od chwili, 

która zapoczątkowała nowy etap w historii polskiego ruchu robotniczego 
Zrodziła się na Kongresie grudniowym polityczna jedność proletariatu, 
która stała się źródłem Jego potęgi, podstawą Jego historycznych zwy
cięstw w walce o nowy, sprawiedliwy ład społeczny. Powstała Polska 
Zjednoczona Partia Robotnicza, oczyszczona z chwastów socjaldemokra- 
tyzmu. zatrute! reformlstycznej Ideologii zdrajców i renegatów z pra
wicy PPS, wolna od wrogiej nacjonalistycznej agentury gontulkowszczvz- 
ńy. Partia jednolita politycznie. Ideologicznie I organizacyjnie, zwarta 

1 i skonsolidowana. Partia, która u podstaw swej ideologii, swej strategii 
1 taktyki, swych zasad organizacyjnych położyła niezwyciężoną, rewolu
cyjna teorię markslzmu-lcninlzmu. Partia, która uczyła się coraz lepiej 

[ korzystać z wielkiej skarbnicy nauk i doświadczeń Komunistycznej Partii 
Związku Radzieckiego.

Kongres Zjednoczeniowy był nie tylko przełomem w historii polskiego 
ruchu robotniczego, ale odegrał niezwykle doniosłą rolę w dziejach ca- 

i lego narodu. Jedność polityczna klasy robotniczej ustokrotniła bowiem 
jej siły, wzmogła Jej aktywność, jej wpływ i oddziaływanie na najszer
sze masy narodu. Jeszcze silniej scemcntowany został bojowy, braterski 
sojusz robotniczo-chłopski, wzrosła niepomiernie kierownicza rola klasy 
robotniczej w tym sojuszu. Jeszcze mocniejsza stała się spójnia gospo
darcza polityczna 1 kulturalna między miastem 1 wsią, spotęgowało się 
oddziaływanie rewolucyjnej Ideologii na najszersze masy pracującego 
chłopstwa. Piętnasty grudnia 1948 r. umocnił więc i spotęgował kie
rowniczą, przodującą rolę klasy robotniczej w narodzie polskim, dał jej 
możność kształtowania w silniejszym jeszcze stopniu nowych dziejów 
Polski. Dał jej możność poprowadzenia narodu do budowy podstaw so
cjalizmu.

Czego dokonała partia na czele klasy robotniczej 1 narodu w ciągu 
pięciolecia? Jak wykorzystała potężny oręż Jedności w walce o zbudo
wanie ustroju sprawiedliwości I godności ludzkiej, w walce o lepsze 
i radośniejsze życie człowieka pracy?

N'e trzeba sięgać do statystyk, do wykresów produkcji I tablic porów- 
nawczych, by zobrazować to, co w ciężkim, ofiarnym trudzie zbudowa 
liśmy. Każdy z nas swoimi własnymi oczyma widzi. Jak odmieniła się, 
jak odmłodniała i wypiękniała nasza ojczyzna, jak mimo wiciu jeszcze 
braków I niedostatków rozwija się 1 rośnie. Każdy z nas widzi, jakiego 
skoku dokonaliśmy w rozwoju naszego kraju.

i Co odziedziczyliśmy po sanacyjnych władcach Polski? Po rządach Wierz 
hicklch, Radziwiłłów, Lubomirskich, Potockich, Składkowsklch ł Be
cków? Po straszliwej, barbarzyńskiej okupacji hitlerowskiej? Odziedzi
czyliśmy w spadku słabość, ubóstwo i zacofanie kraju. Odziedziczyliśmy 
zgliszcza I ruiny miast, miliony ofiar w ludziach, potworne straty w do
bytku narodowym, zniszczenie zabytków i bezcennych wartości naszej 
kultury narodowej. Odziedziczyliśmy gruzy naszej pięknej, ukochanej 
Warszawy.

Rozejrzyjmy się dziś po Polsce. Tam, gdzie kilka zaledwie lat temu 
były pola i łąki wsi podkrakowskiej, wznos] się dziś potężny kombinat 
Nowej Huty. Tam, gdzie na gospodarczej mapie Polski były białe pla
my, dziś tętni praca Gorzowa I Kędzierzyna, Nowych Tych I Miechowie, 
Wierzbicy I Andrychowa. Tam, gdzie- były gruzy zniszczonej stolicy, 
hi je serce nowej, odrodzonej, socjalistyczne i Warszawy.

Jeśli dziś nie jesteśmy już krajem słabym, zacofanym I bezbronnym, 
I Jeśli pod względem potęgi przemysłowej wysunęliśmy się na piąte miej

sce w Europie, zawdzięczamy to wysiłkowi polskich mas pracujących, 
władzy ludowej, wielkiej, braterskiej pomocy Związku Radzieckiego, 
zawdzięczamy to partii, która nasze marzenia I nadzieje rozświetliła 
swoim rozumem, swoją jasną myślą, swoją szlachetną, humanistyczną 
Ideą. Partii, która naszym najgorętszym pragnieniom umiała nadać 
konkretny kształt sześcioletniego, porywającego swym pięknem 1 roz
machem planu. Partii, która człowiekowi, trosce o jego potrzeby, o jego 
rozwój 1 dobrobyt poświęca wszystkie swe siły. Jakże wzrosło znaczenie 
Polski w świecie. Czym byliśmy w czasacli przedwrześnlowych? Kolonią 
Harrlmanów, Donnersmarcków, Boussaców, monetą wymienną na dyplo- 
matycznych giełdach Europy. O losach Polski, o sprawach najżywotniej- 

| szych naszego narodu decydowano w domach bankierskich Paryża, Lon- 
; dynu i Waszyngtonu.

(Dokończenie na 2 str.)

Oświadczenie 
wiceministra Naszkowskiego 

przed odjazdem z Nowego Jorkil
plerająco Ich politykę unie
możliwiły uchwalenie przez 
ONZ konstruktywnego wnio
sku ZSRR w oprawie za
pobieżenia groźbie nowel wcj. 
ny i osłabienia napięcia mię
dzynarodowego. Odrzucenia 
wniosku radzieckiego sprawi
ło. że nadal nie osiągnięto ?ad 
nego postępu na drodze do 
uregulowania problemu bro
ni atomowej, gdyż nadal pis 
podjęto podstawowej decyzji 
o zakazie broni atomowej z Je‘ 
dnoczeonym wprowadzeniem 
kontrolj wykonania tego zaka
zu. Nie osiągnięto również 
postępu w kierunku Ilkwlda- 
cji^zbrojeń. likwidacji agre
sywnych baz wojennych na 
olx:ych terytoriach i potępie
nia propagandy wojny 1 nie
nawiści. Pozostała nadal nie 
załatwiona niezwykłe donio
sła dla pokoju sprawa korcań- 
$>1x9.

Przebieg VIIT sesji ujawnił 
lednak równocześnie dalśzy 
wzrost sprzeczności wewnętrz
nych w łonie obozu Imperia, 
listycznego oraz fakt, że Sta
nom Zjednoczonym coraz trud

(Dokończenie ca 2 sir.)

NOWY JORK. — W dniu 
12 grudnia odjechała do kra
ju statkiem „Llberte" dele
gacja polska na VIII 6esję 
Zgromadtzenla Ogólnego ONZ. 
z tticenźlnfstrem Spraw Zagra 
nlcznyeh Marianem Naszkow- 
sklm ma czele. Odjeżdżając, 
wiceminister Naezkówski zło
żył korespondentowi PAP 
nasćępująe© oświadczenie dla 
prasy:

Delegacja polska przybyła 
na VIII sesję ONZ w prze
świadczeniu, że przed Zgro
madzeniem stoją doniosłe za
dania wykorzystania wszyst
kich możliwości, Jakie stworzy 
ło zawarcie rozelmu w Korei, 
w celu umocnienia pokoju I 
osłabienia napięcia w stosun
kach międzynarodowych.

VIII sesja Zgromadzenia O- 
gólnego NZ obradowała w o- 
kresle, gdy wzrosły nadzielę 
narodów na pokojowe rozwią
zanie palących problemów nile 
dzynnrodowych. Mimo, że te 
nastroję niejednokrotnie znal- 
dowafy odbicie w dyskueJi na 
forum ONZ t utrudniały w 
peWnei mierze siłom wojny 
wykorzystywanie ONZ dla ce
lów szerze
nia nienawl 

■ ścj między 
narodami, 
większość

Zgromadzę, 
nia Ogólne
go nia wyko 
rzystała mo
żliwości. któ 
re stworzyła 

Inicjatywa 
pokojów q 

ZSRR. Chin 
Ludowych 1 
krajów de
mokracji lu
dowej.

Stany Zje 
dnoczone 1 
państwa po-



W piątą rocznicę powstania PZPR

Partia walki o dobro człowieka
(Dokończenie z 1 str.)

Dziś nikt nie narzuca nam 
swej woli, nie dyktuje swej 
grabieżczej, Imperialistycznej, 
antypolskiej polityki. Dziś 
rządzi Polską narńd wolny 1 
suwerenny, naród, który złą
czony Jest braterstwem Idei, 
przyjaźnią ze wszystkimi są
siadami. Dziś liczą się na are
nie międzynarodowej z głosem 
Tolskl jako ważnym ogniwem 
światowego obozu pokoju i 
socjalizmu.

Jakże zmieniło się nasze 
życie. Rozpoczynając hlstorycz 
ną bitwę o plan 6-letnf, o u- 
przemysłowienle Polski, partia 
od pierwszej chwili dążyła 
do jednego celu; do podnie
sienia poziomu życia narodu, 
do stworzenia realnych wa
runków i możliwości coraz 
szerszego zaspokojenia Jego 
potrzeb. Byli u nas sceptvcy 
niedowiarki, malkontenci, któ 
rzy zrzędzili: ,,Po co nam kom 
binaty 1 giganty przemysłowe, 
po co obrabiarki 1 traktory? 
Czy nie lepiej Jest zamiast ma
szyn produkować tkaniny, o- 
buwle 1 dziesiątki Innych arty
kułów codziennego użytku?"

Partia wyjaśniała wtedy 
ludziom pracy, że właśnie po 
to żeby móc wytwarzać coraz 
więcej tkanin, obuwia I ln 
nych artykułów przemysło
wych, musimy rozwinąć prze
mysł ciężki, który by był w 
stanie produkować niezbędną 
ilość maszyn dla naszego rol
nictwa, dla fabryk włókienni
czych j obuwniczych, dla 
wszystkich przedsiębiorstw 
przemysłu lekkiego. Partia 
wskazywała, że budować siłę 
I obronność Polski, dobrobyt 
i kulturę jej obywatel) można 
przede wszystkim węglem 1 
stalą, że droga do podniesie
nia stopy życiowej ludności 
wiedzie właśnie przez huty 1 
kopalnie, przez fabryki meta
lurgiczne I chemtazne — przez, 
plan 6 letni.

Naród nasz całym sercem 
poparł swoją partię. Dziś każ
dy widzi, że polityka partii 
była Jedynie słu.;zna I realna, 
dziś każdy z nas widzi, Jakie 
korzyści tak konsekwentnie w 
życie wcielana polityka przy
niosła I przynosi narodowi. 
Zbieramy coraz większe plony 
tej konsekwentnie w czyn wcie 
lanej polityki partii.

Piątą rocznicę powstania 
PZPR obchodzimy właśnie w 
okresie zainicjowanej przez 
IX Plenum KC naszej partii, 
wielkiej socjalistycznej ofen
sywy, mającej na celu prze
zwyciężenie wszystkiego, co 
hamuje jeszcze nasz marsz na
przód, mającej na celu szyb
szą poprawę warunków bytu 
mas pracujących. To, że może
my sobie obecnie tego rodzaju 
zadanie postawić, że możemy 
rozpocząć zdecydowaną walkę 
o przezwyciężenie nadmiernej 
dysproporcji między tempem 
rozwoju przemysłu i rolnictwa, 
o przyśpieszenie wzrostu pro
dukcji artykułów masowego 
użytku, o to, by życie człowie
ka pracy w Polsce stało się 
lepsze, zamożniejsze. Jest 
triumfem całej aotychczaso-

Oświadczenie 
wiceministra 
Naszkowskiego

(Dokończenie z 1 str.) 
n!e| Jest utrzymywać w ry
zach inne kraje kapitalistycz
ne 1 narzucać im swoją poli
tykę dyktatu. Świadczyła o 
tym wymowa szeregu głoso
wań.

Zdaniem delegacji polskiej 
ONZ może 1 powinna stać się 
doniosłym Instrumentem w 
polityce pokoju 1 współpracy 
międzynarodowe). Delegacja 
polska wraz z delegacją ZSRR 
i innymi delegacjami obozu 
pokoju starała się w czasie 
VIII sesji — podobnie jak 1 na 
poprzednich — przyczynić do 
tego, by ONZ wkroczyła na dro 
gę konstruktywnej akcji po
kojowego uregulowania spor, 
nych problemów. Nie usta
niemy w wysiłkach, by bronić 
zasad Karty i wyprowadzić 
ONZ z obecnego Impasu na 
szeroką drogę walki o po
wszechny pokój i bezpleczeń- 
ctwo narodów-.

wej polityki partii. Pierwszym 
praktycznym krokiem tej bata
lii o dobrobyt narodu jest do 
konana w listopadzie obniżka 
cen na niektóre artykuły prze
mysłowe i spożywcze, która 
daje ludności 4 | pół miliarda 
złotych oszczędności rocznie.

Idziemy więc do II Zjazdu 
bogatsi o cenne doświadczenia 
I osiągnięcia w życiu partii i 
narodu. Wiemy jednocześnie, 
że wielki program, z którym 
przyjdziemy na II Zjazd na
szej partii, wymaga od nas Je
szcze więcej wysiłku, myśli 
twórczej, ofiarności, mobiliza
cji całego narodu. Zbudowa
liśmy podstawy naszego dobro
bytu, teraz trzeba pracować 
by ten dobrobyt osiągnąć, by 
móc go z każdym dniem po
mnażać.

Do II Zjazdu partia nasza 
musi przyjść jeszcze mocniej
sza niż wczoraj, a to wymaga 
wytężonej walki ze wszystkimi 
słabościami naszej pracy, ze 
wszystkimi wypaczeniami na 
szej polityki, z burżuazyinymi 
pozostałościami biurokratyz
mu i bezduszności we wszyst
kich ogniwach aparatu partyj
nego, państwowego 1 gospodar
czego. Wymaga to rozbudowy 
I umocnienia szeregów^ partyj
nych; zwłaszcza na wsi.

Dyskusja przedzjazdowa, tak 
żywo przebiegająca w całym 
kraju. Jasnym reflektorem kry 
tyki 1 samokrytyki rozświetla 
nam drogę ku dalszym sukce
som. Jeszcze głębiej, wnikli
wiej, ostrzej rozwijać krytykę 
I samokrytykę naszej dotych
czasowej działalności, Jeszcze 
szerzej wiązać się z szerokimi 
masami ludu polskiego i uważ
nie przysłuchiwać się ich gło
sowi, pobudzać ich energię i 
inicjatywę, bardziej zdecydowa 
nie walczyć z wszelkimi prze
jawami lekceważenia potrzeb, 
bolączek ludzi pracy — oto

nasz święty obowiązek. Tylko 
w ten sposób zrealizujemy wlel 
kle zadania postawione nam 
przez IX Plenum KC naszej 
partii. Tylko w ten sposób zdol 
ni będziemy nieść szeroko sio-/ 
wa naszej prawdy, umacniać 
ze wszystkich sił braterską 
więź z biedotą wiejską, zacie
śniać sojusz ze średnlakiem, 
skuteczniej 1 celniej walczyć 
z wyzyskiem 1 sabotażem ku
łackim. Tylko w ten sposób 
zdolni będziemy podnosić go
spodarkę indywidualną chło- 
pów pracujących, rozwijać I 
umacniać socjalistyczną go
spodarkę na wsi, wzmacniać 
kierownictwo klasy robotniczej 
sojuszem robotniczo ■ chłop
skim.

Naród nasz czci II Zjazd 
serdecznym wysiłkiem mózgów 
1 rąk, dając wyraz zrozumie
niu, że wielkie cele nie zisz
czą się same, że trzeba o nie 
walczyć. Potężny ruch zobo
wiązań na cześć ii Zjazdu na
kłada na naszą partię, na 
wszystkich jej członków Jesz
cze poważniejsze zadania — 
stanąć na czele tego ruchu, 
pokierować nim tak, by żadna 
możliwość, żaden pomysł, ża
dna inicjatywa nie przepadły.

Pokierować nim tak, by 
wielkie, ogólnonarodowe cele, 
bogata treść naszego życia, 
piękno naszej idei służenia 
człowiekowi stały się Jeszcze 
bliższe, jeszcze droższe mlllo- 
nom Polaków. To najlepszy 
sposób uczczenia pięciolecia 
powstania Polskiej Zjednoczo
nej Partii Robotniczej — par
tii — przewodniczki narodu. 
To jednocześnie gwarancja, że 
przyjdziemy na II Zjazd z Jak 
największymi wynikam] z fron 
tu naszej walki o przyśpiesze
nie wzrostu stopy życiowej lu
dzi pracy miast I wsi polskich.

Sesja rady 
agresywnego 
bloku 
atlantyckiego

PARYŻ. Prasa donosi, że 
w dniu 14 bm. otwarta zosta
ła w Paryżu sesja rady blo
ku północno - atlantyckiego. 
W pracach sesji blorą udział 
ministrowie 6praw zagranlcz 
nych, ministrowi© obrony i 
finansów krajów — uczestni
ków bloku.

Pierwszy punkt porządku 
dziennego sesji przewiduje re 
ferat sekretarza generalnego 
organizacji paktu północno
atlantyckiego, lorda lsmay‘a 
o działalności rady od czasu 
ostatniej sesji, która odbyła 
sle w kwietniu 1953 roku,

Komentarz dnia

We Włoszech, we Francji...
Stanęły pociągi. Zamilkł tele

graf, zamilkły telefony. Opusto
szały ministerstwa i urzędy. Nie 
zjawili się w szkołach nauczycie
le. To 1 milion 260 tysięcy wło
skich pracowników państwowych 
przystąpiło do kolejnej bitwy o 
chleb, przystąpiło do strajku.

Na panewce spaliły gorączko
we próby rządu i partii chadec
kiej, by nie dopuścić do strajku. 
Pod naporem jednościowych na
strojów sekretarz generalny chrze
ścijańskich związków zawodowych, 
Pastore, odrzucił ultimatum partii 
chadeckiej i zgłosił udział swej 
centrali związkowej do strajku.

Włoscy pracownicy państwowi 
nie ulękli się pogróżek rządu, 
który zapowiedział stosowanie na 
szeroką skalę wobec pracowni
ków państwowych sankcji dyscy
plinarnych i ekonomicznych za 
udział w strajkach. Podobnie jak 
włoska klasa robotnicza, zdecydo
wani są oni walczyć o swe prawa, 
walczyć o ludzkie warunki bytu.

Strajki są dziś we Włoszech 
zjawiskiem powszechnym, zjawi
skiem niemal codziennym. Obej
mują one wszystkie gałęzie prze
mysłu. Ich cechą charakterystycz
ną jest cementująca sięJedność 
włoskich mas pracujących, jed
ność będąca wynikiem zdecydo
wanej woli zmuszenia rządu do 
ustępstw, zmuszenia do ustępstw 
przedsiębiorców, którzy, korzysta
jąc z istnienia we Włoszech wie
lomilionowej armii bezrobotnych, 
wzmagają wyzysk klasy robotni- 
cRj.

Olbrzymia większość społeczeń
stwa we Włoszech, podobnie jak 
I we Francji, ma dziś petne ro
zeznanie, Jeśli chodzi o węzłowe 
zagadnienia polityczne. Widzi 
przyczyny obecnej sytuacji. Widzi 
skutki prowadzonej przez chade
cję polityki i uświadamia sobie 
w pełni, dokąd prowadziłoby kon
tynuowanie tej polityki. Przeciw 
polityce chadecji występuje rów
nież część burżuazji włoskiej, któ
ra rozumie, że nie da się już dłu
żej kontynuować obecnej polityki, 
że trwanie przy niej byłoby rów
noznaczne z samobójstwem.

Zabierając głos na Plenum KC 
Komunistycznej Partii Włoch towa
rzysz Togliatti wskazywał, że z o- 
becnej sytuacji, której cechą cha
rakterystyczną jest chaos, zaostrza 
jące się konflikty i starcia, ko
rupcja i nieustanne pogarszanie

się sytuacji gospodarczej kraju, 
może wyprowadzić Włochy tylko 
realizacja nowego kursu polityki. 
Nowego kursu polityki gospodar
czej i nowego kursu polityki za
granicznej. „Kładąc kres niewol
niczemu podporządkowaniu się 
wielkim mocarstwom imperiali
stycznym - oświadczył Togliatti - 
Włochy mogą znaleźć nowe moż
liwości, dzięki którym ich głos 
zostanie wysłuchany w świecie".

Włochy, Francja, Anglia, Belgia 
- we wszystkich tych krajach je
steśmy dziś świadkami przybiera
jącego na sile ruchu w obronie 
niezależności narodowej, walki o 
nowy kurs polityki. Ruchu, który 
obejmując najszersze warstwy spo 
łeczeństwa, ludzi różnych przeko
nań, stawia sobie za cel zmusze
nie rządów tych krajów do rady
kalnej zmiany polityki. Zmuszenie 
ich do tego, by działały nie pod 
kątem widzenia interesów impe
rialistów amerykańskich, ale pod 
kątem widzenia interesów narodo
wych, interesów francuskich, an
gielskich, włoskich. A najżywot
niejszym interesem tych krajów 
jest wyrwanie się z kleszczy ame
rykańskiej niewoli, jest utrzymanie 
pokoju.

(R.)

Jednostronne przerwanie rokowań 
przez przedstawiciela USA w Korei

Na 23 posiedzeniu przędata 
wlciell obu stron w dniu 12‘ 
bin., przedstawiciel strony a- 
merykańsklej Artur Dean je
dnostronnie oświadczył, że roz 
mowy zosta.lą przerwane na 
czas nieokreślony, pomimo za
strzeżeń strony koreańsko- 
chlńsklej oraz opuścił 6alę ob
rad. W wyniku tego Jedno
stronnego postępowania tetró- 
ny amerykańskiej, rozmowy 
na temat konferencji polltycz 
nej, które rozpoczęto w Pan. 
mundżonle dnia 26 paździer
nika br., eą obecnie zawie
szone.

Stanowisko zajęte przez 
Deana na posiedzeniu dnia 12 
bm. dowodzi, że strona ame. 
rykańska zmierzała od daw
na z premedytacją do storpe
dowania rozmów. Za pomocą 
swych manewrów strona ame
rykańska próbuje widocznie 
szantażować ptronę koreańsko- 
chińską 1 nie dopuścić do 
zwołania konferencji politycz
nej. W ten sposób usiłuje ona 
Jednocześnie zatrzymać prze
mocą przeszło 20 tysięcy Jeń
ców koreańskich 1 chińskich, 
których nie objęła Jeszcze ak- 
c|a wyjaśniająca oraz utrzy
mać napięcie międzynarodo
we.

Następnie agencja Nowych 
Chin przytacza oświadczenie 
przedstawiciela strony koreań 
sko-chińskiej Ki Suk Bęka, 
ktary na posiedzeniu z dnia 
12 bm. poddał raz jeszcze o- 
strej krytyce stanowisko stro
ny amerykańskiej w sprawie 
konferencji politycznej. Stwlor 
dzll on, że propozycje ame
rykańskie zmierzają do tego, 
by rząd USA mógł zakwestio
nować porozumienie osiągnię
te na konferencji politycznej 
1. 'odmówić wycofania swych 
wojsk z Korei. Na podstawie 
tychże propozycji rząd połud
niowo - koreański mógłby od
mówić aprobaty porozumienia 
w sprawie pokojowego uregu
lowania kwestii koreańskiej i 
dążyć nadal do zjednoczenia 
Korei silą.

Propozycje amerykańskie 
przewidują mianowicie, że każ 
da ze stron ma głosować Jako 
Jedną całość, lecz że powzię
te uchwały mają obowiązywać 
tylko te państwa strony ame
rykańskiej, które wyrażą na 
nie zgodę j podplszą Je.

Jakże w takim wypadku — 
zapytał Ki Suk Bok — strona 
amerykańska będzie mogła 
zapewnić wykonanie uchwał 
konferencji?

RZYM. Dziennik „Paese 
Sera" zamieścił koresponden
cję z Waszyngtonu stwierdzają 
cą, że roszczenia Hiszpanii 
franklstowsklel do bazy bryty | 
sklei Gibraltar cieszą się po
parciem w kołach wojskowych 
i politycznych USA.

Jak wynika z koresponden
cji. po niedawnym podpisaniu 
układu wojskowego w sprawie 
wykorzystania baz hlszpań 
sklch przez amerykańskie siły 
zbrojne, autorytatywni przed
stawienie USA zaczęli wypo
wiadać sle — oczywiście z ca
łą wskazana w danym wypad
ku oględnością —• na rzecz po 
wrotu Gibraltaru pod władzę 
rządu madryckiego.

W ostatnich czasach władze 
fra.nkistowskle potwierdziły 
półurzędowo swe roszczenia do 
Gibraltaru. Zauważono powsze 
chnle fakt, że poświęcone były 
temu zarówno artykuły wstęp-

gację koreańsko-chlńską do 
zgody na swe propozycje 1 
groził, że w przeciwnym razie 
przerwie rozmowy. Strona 
koreańsko-chlńską ostro pro 
testowała przeciwko te| groź
bie stwierdzając, że całkowita 
Odpowiedzialność za przerwa 
nie rozmów spadłaby na stro
nę amerykańską. Dla dobra 
pokolu stroną koreańsko - chlń 
ska wyraziła gotowość wzno
wienia rozmów w najbliższy 
poniedziałek. Przedstawiciel 
strony amerykańskiej stracił 
Jednak zupełnie panowanie 
nad sobą I Opuścił salę obrad 
nie wysłuchawszy oświadcze
nia strony koreańsko - chiń
skiej.

Podpisanie protokółu 
rewidującego 
wymianę handlową 
między
Polską a Finlandią

WARSZAWA. W dniu 8 
grudnia 1953 r. podpisany zo
stał w Warszawie protokół re 
gululący wymianę handlową 
między Pol-ską 1 Finlandią w 
■oku 1954.

W ramach tego protokółu 
Finlandia dostarczy Polsce ta
kie towary jak: celulozo, włók 
no sztuczne, ruda żelazna, wy
roby przemysłu maszynowego, 
chemikalia, różne papiery 1 ln 
ne — w zamian Polska dostar 
czy Finlandii: węgiel, maszy
ny 1 urządzenia, wyroby włó
kiennicze, wyroby przemysłu 
mineralnego I chemicznego.

ne w dziennikach. Jak i różne 
przemówienia, Jak np. na nie
dawnym zleźdzle Falangi. W 
przemówieniach tych wysuwa
no ża danie oddania prze’ Lon 
dyn twierdzy glbraltarsklej.

Jasne lest, że rząd madryc
ki nie wysuwałby kwestii Gi
braltaru, gdyby nie uzyskał 
npd tym względem poparcia z 
Waszyngtonu.

Plany amerykańskie doty
czące Gibraltaru ujawnił sźcze 
cólnje wyraźnie senator James 
Duff, członek podkomisji baz 
wojennych przy renacklcj ko
misu sP zbrojnych. We wrześ 
nlu Duff odwiedził Hiszpanię 
1 wraz z ambasadorem Dun- 
nom, który prowadził z Franco 
rokowania o zawarcie układu 
wciskowego, spotkał się z, naj 
wybitniejszymi przedstawicie
lami fnanklstowsklch władz po 
litycznych 1 wojskowych.

Podczas niedawnej naradv z 
wyższymhoflceraml armii | mą 
ryna-rk! USA Duff otwarcie po 
wiedział, że Franco postanowił 
•stanowczo uzyskać zwrot Gi
braltaru 1 że ma specjalne nla 
ny w tym kierunku. Według 
Duffa rząd madrycki może te 
raz oświadczyć Londynowi, że 
Po przekazaniu Stanom Zjedno 
czonym hiszpańskich baz woj
skowych w pobliżu Gibraltaru, 
Wielka Brytania nie potrzebu
je Już umocnionych baz woj' 
•kowych na tym terytorium. 
Może ona I powinna — według 
rządu madryckiego — zaufać 
Stanom Zjednoczonym i Hisz
panii oraz przekazać Gibraltar 
po'1 Ich wspólna kontrolę.

W'toku narady ujawniło się 
wielkie zainteresowanie penta 
eonu bazami brytyjskimi. Zda 
nlem uczestników narady, nie 
ulega, wątpliwości, że w razie 
zwrócenia Gibraltaru Hiszpa
nii, twierdza ta przekształcona 
zostanie automatycznie w ame 
"ykańską bazę wojskową. Gru
pą rzeczoznawców opracowuje 
luż plan ewentualnego wyko
rzystania Gibraltaru przez ame 
rykańskle siły morskie po 
zwróceniu tego terytorium Hi 
szpanll. Duff wyraził pogląd, 
że departament stanu powinien 
uregulować ten delikatny pro* 
blem z Anglikami. Oczywiście 
— kończy korespondent — strą 
tędzy amerykańscy niezbyt blo 
rą pod uwagę zdanie l stano 
.wisjęc Londyntu

Fiasko francuskiej ofensywy 
w Wietnamie

Szeroko reklamowane przez władze francuskie „ofensywy" w 
Wietnamie kończą się z reguły klęską francuskiego korpusu ekspe
dycyjnego.

Mimo stosowania morderczych nalotów lotniczych, bomb burzą
cych i napalmowych, mimo okrucieństw, francuskie wojska impe
rialistyczne ponoszą klęskę za klęską w bitwach z Ludową Armią 
Wietnamską.

Dane pochodzące z pierwszej dekady listopada mówią, ie 
wojska francuskie tylko podczas ostatniej „wielkiej ofensywy" stra
ciły około 3.800 ludzi.

Na zdjęciu: oto ludobójcze metody Imperialistów francuskich - 
użycie bomb napalmowych przeciwko ludności. ■

[Fot 3 CAF}

Pretensje generała Franco 
do Gibraltaru

PEKIN. Agencja Nowych Chin podaje, że delegacja 
koreańsko . chińska uczestnicząca w rozmowach na te
mat zwołania konferencji politycznej w sprawie Korei 
ogłosiła 12 bm. komunikat następującej treść!:

Deąn, reprezentujący 17 
państ^ zgąylza na to, by 
na r’wrtych okncślońyćb wa
runkach zaprosić państwa ne’i 
tralne, tymczasem minister 
spraw zagranicznych Korei 
południowej — kralu. który 
Dean rzekomo reprezentuje— 
stanowczo zaprotestował prze
ciwko udziałowi któregokol- 
w^k państwa neutralnego w 
konferencji politycznej. Czyim 
więc słowom mamy wierzyć 
— śłowom Deana, czy też sło 
wom południowo - koreańskie
go mlntatra spraw zagranicz
nych?

Dean uchylił «ie od odpo
wiedzi na powyższe pytania, 
wygłaszając zamiast tego o- 
szczencze przemówienie nod 
adresom strony koreańsko- 
chlńeklej.

Przedstawiciel strony ko
reańsko - chlńsklei Huang Hun 
powiedział w swym przemó
wieniu, żo Dean dlatego nie 
może udzlęllć odpowiedzi na 
zadane mu pyfanta, że ujaw
niłoby . to cel strony , amery
kańskiej: umożliwienie pew
nym państwom niewykonania 
uchwał konferencji politycz
ne | i przygotowanie gruntu 
do zdradzieckich poczynań 
tych państw w przyszłości.

Przemawiając po raz dru
gi Dean usiłował skłonić dele-



O zwiększenie wysiłku całej młodzieży
w realizacji wskazań IX Plenum KC PZPR

WYKONANIU zadań, 
które postawiło przed 

całym narodem IX Plenum 
"C PZPR, wielką rolę d» o- 

degranla ma Związek Mło
dzieży Polskiej — najbliższy 
pomocnik 1 rezerwa partii. 
Podstawowym zadaniem orga. 
nlzacli ZMP-owsklei jest 
wzmagać wysiłki w kierunku 
mobilizacji całej młodzieży, 
wzrostu jej politycznej 1 pro 
dukcyjnej aktywności w wal 
ce o realizację wytycznych 
IX Plenum.

Minął miesiąc od IX Ple
num. Byl to okres narad 
aparatu i aktywu ZMP oraz 
pierwszych zebrań kół w or
ganizacji koszalińskiej. Stwler 
dzlllśmy, że część aktywu nie 
przyswoiła eoble niektórych 
zagadnień wynikających z IX 
Plenum. Nie wszyscy Jeszcze 
zrozumieli, że hasło przyspie
szenia wzrostu stopy życiowej 
mas pracujących w mieście 
1 na wsi Jest dominują
cym.

Zagadnieniem, na którym 
skupiono najwięcej uwagi na 
seminariach, które budziło 
szereg wątpllyzoścl na nara
dach, była sprawa sojuszu ro. 
botnlczo - chłopskiego, sprawa 
realizacji trójjedynej formu
ły Lenina, sprawa walki kla
sowej na wsi. Ókazia’o się, 
że wielu aktywistów traci 
z oczu wroga' klasowego, nie 
ma rozeznania w walce klaso 
we| na wsi. Na obecnym eta 
ple. czołowym hasłem sojuszu 
robotniczo-chłopskiego, Jest 
sprawa podniesienia stopy ży 
clowej robotników 1 chłopów 
pracujących. Jest to wspólny 
interes Jednych i drugich 
i tylko wspólnym wysiłkiem 
można go realizować. Kto usl 
luje podważać braterski so
jusz klasy robotniczej 1 
chłopstwa pracującego? — 
Kułak Widzieliśmy w kam
panii skupu zboża rozwydrze
nia kułactwa, nie przebiera
jącego w środkach w walce 
przeciwko dostawom dla pań
stwa, dla klasy robotniczej 
Trzeba stwierdzić, że nasze 
koła, aktyw ZMP-owsk! w 
praktycznej pracy nie zawsze 
umiał zdemaskować perfidne 
machinacje kułaka. Często 
nie widzimy kułaka dlatego, 
że nlo widzimy blednlaka, 
który musi odrabiać u kułaka 
za wypożyczenie koni, ma
szyn ltp. Np. kułak Czarne
cki wyzyskiwał w ten sposób 
siedem rcdzin blednlacklch. 
Jak perfidne były metody Je
go wyzysku, świadczy fakt 
wydzierżawienia 2.5 ha łąki 
z GRN za opłatą 30 zł, z cze
go 0,5 ha wydzierżawił z ko
le! bledniakowl, który mu 
w zamian skosił 1 sprzątnął 
pozostałe 2 ha.

Jaka Jest nasza polityka 
w stosunku do kułactwa?... 
Prowadzimy politykę ograni
czania kułactwa, to znaczy, 
ograniczamy możliwości wy
zysku kułackiego. Osiągamy 
to, kiedy GOM dobrze pra
cuje, kiedy zwalczamy kuła
cką spekulację, realizujemy 
właściwie dekrety o pomocy 
sąsiedzkiej jtd. Wielu aktywi
stów na seminariach i nara
dach wysuwało tezę: Jeżeli 
państwo będzie pomagać chło 
pom Indywidualnym, to oni 
staną 61e bogaczami i nie 
można bedzle leli przyjąć do 
spółdzielń produkcyjnych.

Za tą teoryjką kryje się 
niezrozumienie sensu polityki 
partii i władzy ludowej na 
wsi, szczególnie sprawy, któ
rą wysuwamy na czoło, pomo
cy chłopom gospodarującym 
indywidualnie, niezrozumienie 
zagadnienia spółdzielczości 
produkcyjnej. Nasz aktyw z 
gromad, gdzie nie ma spół
dzielń produkcyjnych cecho
wała w dyskusji nieśmiałość. 
,,O czym będę mówił, jeżeli 
u nas nie organizuje się spół
dzielni produkcyjnej". Cało 
kształt naszej polityki na wsi 
obejmującej pomoc produk
cyjną ze strony państwa w PO 
staci zaopatrzenia w maszyny 
rolnicze, nasiona, kredyty dla 
małorolnych, usługi POM i 
GOM, pomoc agrotechniczną 
1 weterynaryjną, uruchomie
nie przez państwo bodźców 
ekonomicznych w postaci o- 
płacalnych cen na artykuły 
rolne w kontraktacji, skupie 
ponadobowlązkowym, czy 
sprzedaży swych nadwyżek 
na wolnym rynku — zmierza 
do ciągłego podnoszenia do
brobytu chłopstwa pracujące
go. teruje drogę Jego przej
ścia do socjalistycznych, spół 
dzielczych form gospodarki. 
Mówimy chłopu Indywidualne 
mu: pomożemy ci podnieść 
swą gospodarkę,- wydajność 
z ha 1 hodowlę, przyniesie 
to pożytek 1 tobie i państwu, 
a lak zrozumiesz, że w kolek 
tywle można Jeszcze lepiej go 
spodarzyć 1 lepiej żyć, wte
dy wstąpisz do spółdzielni 
produkcyjnej. Tej polityce 
przeciwstawia 61ę kułak. Jest 
ona bowiem wymlerzcna prze 
clwko wyzyskowi kułackiemu. 
Prawidłowo więc realizowana 
polityka naszej partii na wsi, 
walka o podniesienia produk- 
cii gospodarstw Indywidual
nych, umacnianie i rozszerza
nie spółdzielczości produkcyj
nej. przy jednoczesnej walce 
z kułactwem, przyniesie zwy
cięstwo socjalizmu na wsi.

Bez dokładnego więc zapo
znania 6ie z materiałami IX 
Plenum, nlo można dobrze po
magać partii. Winniśmy za
tem pilnie studiować materia
ły Plenum, organizować kółka 
dla wspólnego czytania 1 o- 
ma wian la. tez I referatu towa
rzysza Bieruta, czytać arty
kuły Jakie ukazują się w pra
sie, zachęcać do studiowania 
tych materiałów młodzież nie- 
zorganizowaną 1 starsze społe
czeństwo.

Na czym skupić wysiłki or
ganizacji ZMP-owskieJ w 
chwili obecnej? Po pierwsze 
— na zwiększeniu aktywności 
młodzieży w podejmowaniu 1 
rozwijaniu w każdym środowi
sku Czynu Zjazdowego. Cho
dzi o to. aby kolo ZMP potra
fiło skonkretyzować zadania 
wynikające z IX Plenum dla 
swego środowiska. Szereg kól 
podejmujących wraz z mło
dzieżą nlezorganlzowaną Czyn 
Zjazdowy właściwie zrozumia
ło swe zadania. I tak: bryga
da połowa z PGR Chtrde,- zo- 
bowlązała się podnieść poważ
nie poprzez stosowanie wszyst
kich zabiegów agrotechnicz
nych urodzaj buraków cukro
wych oraz zbóż ozimych 1 Ja
rych. Brygada, traktorowa po
stanowiła pod kierownictwem 
przodującego traktorzysty tow. 
Łobeaa Bolesława wykonać re-

Reallzując wskazania IX Plenum partii w zakresie 
zwiększenia oszczędności 1 lepszego zaopatrzenia ludnoś
ci w artykuły konsumcyjnc, załoga Zach. Pom. Spółdz. 
Pracy Mechaników Samochodowych w Koszalinie posta
nowiła produkować z odpadów blachy okucia do okien, 
blaszki do łyżew 1 blaszki do butów.

Na zdjęciu: klerowmlk techniczny, Bohdan Unlkow- 
aki WTaz ze Stanisławem Pstrągowsklm badają grubość 
blachy, potrzebnej do wyrobu nowych asortymentów.

i Romuald Cmbacki 
ODCIĄŻY ZW ZMP W KOSZALINIE

monty maszyn do prac wio
senno - siewnych do 25-go sty
cznia, szkolić się Ideologicznie 
1 zawodowo w okresie zimy, 
zaś w pracach wiosennych nie 
zjeżdżać z pola, o ile nie zo
stanie wykonana Ilościowo 1 Ja 
kośclowo norma dzienna. Mło
dzież z ZPW Złocieniec pod
jęła szereg zobowiązań idących 
w kierunku podniesienia Ilości 
1 Jakości produkcji. Młodzież 
z Technikum Mechaniki Rol
nej w Świdwinie, poza zobo
wiązaniami idącymi w kierun
ku Dodnle61enla wyników w 
nauce, postanowiła zorganizo
wać kółko mlczurlnowskle 1 
poletko doświadczalne przy 
szkole, wziąć pod opiekę spół 
dzlelnlę produkcyjną Swldwl- 
nek i gromadę Brzytysław i do 
pomagać tam młodzieży w zdo
bywaniu wiedzy rolniczej po 
przez wygłaszanie odczytów 
ltd. Jednakże trzeba stwier
dzić, że ruch współzawodni
ctwa nie fest dostatecznie ma
sowy, podejmowano zobowią
zania często mało konkretne 
1 realne, brak Jest wysiłku 
ze strony Instancji ZMP-ow- 
sklch w rozwijaniu Inicjatywy 
młodzieży w kierunku dokony
wania usprawnień, wynalaz
czości, nowatorstwa. Zasługu
jąca na pełne poparcie Jest 
inicjatywa tow. Kocota z PKP 
Białogard, który wysunął pro 
jekt bardzlel racjonalnego wy
korzystania parowozów w pa
rowozowni Białogard 1 Szcze
cinek, co przyniesie państwu 
około 1,6 młn. zł oszczędno
ści rocznie, zaś tow. Łukasik 
Helena z PGR Miłków posta
nowiła podnieść wydajność 
ziemniaka poprzez stosowanie 
płaskiego 6posobu sadzenia, 
wypróbowanego na poletku 
doświadczalnym. Instancje 
ZMP winny dostrzegać cenną 
oddolna Inicjatywę młodzieży, 
upowszechniać przodujące do 
świadczenia.

Wiadomo, że bez znajomo
ści zasad agrotechnlkf, nie m<) 
żna zwiększyć plonów, że bez 
upowszechniania przodujących 
doświadczeń nie osiąga się 
wzrostu hodowli. Winniśmy 
więc wykorzystać wszystkie

środki dla upowszechnienia 
wiedzy rolniczej. Wielką rolę 
winni spełnić agronomowie, 
wygłaszając odczyty 1 poga
danki, organizując wspólne 
czytanie broszur, wieczory dy
skusyjne. Więcej uwagi nale
ży zwrócić na sprawę hodo 
wił.

Przykład brygady Klawl- 
tera. która osiąga przeciętną 
ponad 5 tys. litrów mleka rocz 
nie od krowy, wskazuje, że 
trzeba sle dużo uczyć, jak na
leży prawidłowo żywić bydło 
i trzodę, dbać o to, aby w 
oborze, czy chlewni było czy
sto ltd.

Po drugie — wykonanie 
tych wielkich zadań wymaga 
od nas polepszenia pracy kól 
zarządów 1 Instancji organi
zacyjnych, skupienia wokół 
organizacji szerokich rzesz 
m tod z leży n lezorgan 1 zowanej. 
Winniśmy zatem 6zybko roz
budować ZMP. Bazę dla wzro
stu ZMP stanowi ponad 8 tys. 
młodzieży robotniczej i bli
sko 30 tys. młodzieży na wsi. 
nie będącej dotychczas w 
ZMP. Stoi przed nami trud
ne zadanie wzmożenia pracy 
politycznej w blisko połowie 
gromad 1 PGR. zorganlzowa 
n!a tam kół ZMP. Nie możną 
też pomijać możliwości do
tarcia poprzez LZS-y skupia
jące ponad 10 tysięcy młodzie 
ży oraz hufce ,,SP“, które o- 
garnlają 6wym zasięgiem kil
ka tysięcy młodzieży nlezorga- 
nlzowanej. Aktywista, który 
dobrze do gromady.-czy PGR-u 
winien zapoznać młodzież z 
założeniami Ideowymi, zada
niami ZMP, załatwić wszyst
kie formalności związane z za
łożeniem koła.

Niezbędnym |est, aby w to 
ku tel wlelklei nracv uporz,>d 
kować tJkże ewldencfe w ko
łach, wpijać do ewidencji no. 
wych członków, a wyłączyć z 
ewidencff w ZP 1 ZM tych, 
którzy ubyli z naszego terenu, 
nie pobrawszy przeniesień, 
uporządkować składki człon
kowskie, przydzielić każde
mu członkowi zadanie organ! 
zacyjne. W tym czasie winien 
również nastąpić znaczny 
wzrost organizacji harcer

skiej, szczególnie na wsi, po 
przez rozbudowę nowych 1 
wzrost liczebny istniejących 
drużyn.

Po trzecie — zasadniczym 
zadaniem w pracy polltyczno- 
wychowawczej w tym okre
sie test ukazywanie młodzie
ży kierowniczej roi! partii. 
Chodzi o to. by młodzież wie
działa do czego dąży partia, 
by uczynić młodzieży bliski 
program i tradycje rewolucyj 
ne naszej partii. W okresie 
tym sprawą honoru każdego 
kola ZMP będzie przygoto
wać do partii najlepszych, 
najbardziej dojrzałych (deolo- 
gtoznle i politycznie człon
ków. Nie ma większego za-, 
szczytu dla ZMP-owca lak 
być godnym przyjęcia w sze
reg' naszei part!!.

Do Zjazdu pozostało czasu 
n.'eWcle. Wysiłek Instancji 
ZMP-owsklch, całego aktywu 
musi być skierowany na po
moc kołom w przygotowaniu 
1 przeprowadzeniu zebrań 
przedzjazdowych. Pracownicy 
I aktyw zarządów powiato
wych. winni wcześniej przyby 
wać do kół, aby zapoznać się 
z sytuacja, dopomóc Zarządo
wi kola w ooracowanlu kon
kretnych wniosków na ogól
no zebranie. Pogadanka oou- 
bllkowena w ..Sztandarze MIo

dych" wydana przez ZG ZMP 
pt. „ZMP — przodujący od
dział młodzieży, wierny po
mocnik partii" stanowi pod- 
stawowy materiał do dyskusji 
na zebraniach kół.

Zarządy powiatowe winny 
uaktywnić instancje gminne J 
równorzędne, skupić wokół 
nich najlepszy aktyw młodych 
nauczycieli, agronomów, by 
sprawnie kierować przeble, 
glem zebrań kół.

W tym okresie — szczegól
nie winniśmy rozwinąć pracę 
propagandową — odczyty, wy 
stępy zespołów artystycznych, 
czytelnictwo prasy, kslążęk 
propagandę wizualną, konkurs 
na najlepszą świetlicę, gazet
kę ścienną, a nade wszystko 
ruch łączności miasta ze wsią 
ltp. Nie wolno też zapominać 
o szkoleniu masowym, które 
stanowi Jeden z głównych 
środków w pracy wychowaw
czej.

Tylko przez wytężoną, ofiar 
ną pracę całego aktywu, 
wszystkich członków organi
zacji. będziemy moglj wyko
nać wielkie 1 trudne, ale plęk 
ne 1 porywające zadania, jaklo 
stawia t>rzed nami partia.

Prof. dr Bole
sław Smyk, pro 
dziekan Wydzia
łu Rolnego, kie
rownik katedry 

mikrobiologii
Wytszej Szkoły 
Rolniczej w Kra 
kqwle, prowadzi 
wraz ze swymi 
współpracowni

kami, badania 
które mają duże 
znaczenie dla 
przemysłu rolno- 
spożywczego i 
dalszego rozwoju 
rolnictwa.

M. in. zespół 
bada wpływ mi
kroflory na pro
dukcję w zakła
dach przemysłu 
rolnego, wpływ 
nawożenia w po 
łączeniu z kosze
niem na jakośfi 
flory pastwisk 
górskich, zasto
sowanie drobno

ustrojów w produkcji pasz uzupełniających, zastosowanie od
padów zwierzęcych przy produkcji antybiotyków, zastosowa
nie promieni podczerwonych w biologicznym wyjaławianiu 1 
oczyszczaniu ziarna siewnego- w miejsce importowanych środ
ków chemicznych.

Na zdjęciu dr Bolesław Smyk w pracowni. (Fot.-CAF)

Ujawniamy rezerwy produkcyjne 
w Koszalinie

Dnia 5 bm. odbyła się w Koszalinie, trzecia z kolei w naszym 
województwie, narada poświęcona ujawnianiu i wykorzystaniu 
istniejących rezerw produkcyjnych w świetle IX Plenum KC partii.

Udział w naradzie wzięli przodownicy pracy i racjonalizatorzy, 
rzemieślnicy, majstrowie oraz kierownicy techniczni koszalińskich 
zakładów produkcyjnych i placówek spółdzielczości pracy. Na 
naradę przybyli takie pracownicy handlu uspołecznionego.

2ywa dyskusja, jaka rozwinęła się na naradzie, poruszała 
głównie zagadnienie jak najbardziej racjonalnego wykorzystania 
odpadów surowcowych powstałych przy produkcji podstawowej 
oraz możliwości uruchomienia produkcji ubocznej z odradów.

Głos w dyskusji zabierało 14 uczestników narady. Poniżej za
mieszczamy ważniejsre wypowiedzi w dyskusji.

DODATKOWA PRODUKCJA 
BEZ ZWIĘKSZENIA FUNDUSZU 

PŁAC I SUROWCA

Po zapoznaniu się z tezami 
przedzjazdowyml mówił tow. 
Pieczka z Koszalińskiej Farbyki 
Mebli - zastanawiał śmy się w 
iokl sposób moża by w naszej 
fobryce uruchomić produkcję z 
odpadów. Przy oszczędnym gospo 
darowaniu surowcem drzewnym 
można uzyskać odpody nadaiq- 
ce się na produkcję taboretów 
kuchennych, tak bardzo poszuki
wanych na rynku. Należałoby za
tem poszukać rezerwy ludzkie. 
Znaleźliśmy je w transporcie. Su
rowiec drzewny otrzymywaliśmy 
bowiem dotychczas nie z miej
scowych lasów, ole z dalszych 
baz, w wyniku czego musieliśmy 
zatrudniać 4 robotników. Zwrócili
śmy się więc do CHPD, aby po
szła nam na rękę I dostarczała 
surowiec z baz najbliżej Dołożo
nych naszego zakładu. Centrala 
Handlowa Przemysłu Drzewnego 
wyraziła zgodę. W ten sposób 
uzyskaliśmy 4 robotników, którzy

będq mogli być zatrudnieni przy 
zaprojektowanej produkcji tabore
tów z odpadów. Produkcję tabo
retów rozpoczynamy od nowego 
roku.

Możemy pozo tym przy odpo
wiedniej obróbce tzw. oszwasów 
dcstorczać dla gospodarstw rol
nych sztachety do płotów.

DROBNA WYTWÓRCZOŚĆ 
WINNA URUCHOMIĆ

PRODUKCJĘ ARTYKUŁÓW 
WSKAZANYCH FRZEZ HANDEL

Ob. Feliks Waligóra z „Arge- 
du" zablerajqc głos w dyskusji 
powiedział m. Innymi:

„Naszym obowlqzklem Jest zao
patrywać uspołeczniony handel 
detaliczny w artykuły produkowa
ne przez przemysł terenowy i 
drobnq wytwórczość. Ma podsta
wę rozeznań potrzeb rynku, oprą 
cowujemy wykaz artykułów nie 
p-odukowanych jeszcze przez znaj 
dujące się na teren e wojewódz
twa zakłady przemysłu terenowe 
go. Obecnie mamy listę na ok. 
500 takich artykułów. Na podsta

wie takiego wykazu przekazujemy 
poszczególnym dyrekcjom przemy 
siu terenowego wzory i katalogi 
żqda!ac od n'ch uruchomienia 
produkcji wskazanych przez nas 
artykułów. No. Zakłady Przemysłu 
Terenoweoo w Darłowie rozpoezę 
ł/ już produkować patelnio, zqrze 
bła do koni i szufle do p!asku.

N;e rozwiqzrna test natomiast 
nrodwkcla z odpadów drzewnych. 
W tej chwili opracowuje s-ę wy - 
kazy na te artykuły, cle trzeba 
powiedzieć, że nie wszystkie pla
cówki drobnej wytwórczości nasta 
wiajq się na nrodukcie poszuki
wanych na rynku artykułów i dla
tego w pracy swoje! napotykamy 
na trudności, np. wskazane! nrzez 
nos produkcji nie przyjęty Zakła
dy Przemysłu Drzewnego w Darło 
win.

Handel uspołeczniony ma pra
wo domagać się od drobnej wy
twórczości przestawienia sle na 
produkcfę tak'ch artykułów — 
zwlasze’0 sprzętu gospodarczego 
- jaki lest potrzebny ludziom pra 
cy. Wytyczne IX Plenum KC part'1, 
jok również tezy przedziazdowe 
niewątpliwie ułatwia nem w tym 
kierunku pracę oraz przelam a 
niesłuszny opór niektórych dy
rekcji zakładów przemysłu tereno
wego do rozwiania asortymen
tów produkcji.

PRZYSTĄPILIŚMY DO MASOWEJ 
PRODUKCJI DROŻNEJ

Ob. Czesław Pietrasiek ze Spół 
dzielni Inwalidów, omawialac za
lania spółdzielni w św'etle wy

tycznych IX Plenum KC partii 
oświadczył:

„Nasz zakład stolarski po IX

Plenum KC partii przestawił się 
wylqcznie na produkcję drobnq. 
Sq już opracowane chronometra- 
źe na otwory okienne I drzwiowe 
oraz krzesła dziecinne. Artykuły 
te będziemy produkować masowo.

Zakład metalowy zaś będz'e 
produkował z odpadów kosy I 
szufelk', wiadereczka i łopatki dla 
dzieci. Chcieliśmy także produko
wać patelnie, mamy bowem tło
cznie, lecz blacha jakq posiada
my nie nadaje s’ę.

Pozostała Jeszcze drobne od
pady z blachy rdzewnej, które 
można by wykorzystać, ole nie 
orientujemy się dostatecznie Jat 
kie artykuły można by z nich wy
twarzać”.

Biorqcy udział w naradzie 
przedstawiciele handlu oraz In
nych zakładów pracy wskazali 
szereg artykułów, Jak zapalniczki 
do gazu, zawieszki do obrazów 
itp. pomagaiac tym samym Spół
dzielni lnwalidóv^na pełne wyko 
rzystane odpadów z blachy.

W dyskusji zabierali ponadto 
alos tow. tow. Nowosad z MHD, 
Czarnecki z PSS, Kołacz ze Sp. 
Mechaników, Stefański z MHM, 
Wiśniewski ze Sp-nl Tapicersko- 
Rymarskle], Wudrzyński z „Kosza- 
linki", Maria Grzywacz z CPL I 
A. Madyna z „Dobrego Buta” I 
inni.

Pomimo szeregu cennych wypo 
wiedz! wskazujqcych na możliwo
ści uruchomienia istniejących re
zerw, słabq stronq dyskusji był 
brak zwrócenia uwagi na 
konieczność uruchamiania na, 
wych punktów usługowych,

(H. Z.)



Więcej troski o warunki bytowe 
pracowników POM

Jedną z głównych wytycz- 
nych Jakie stawia IX Plenum 
KC PZPR dla naszej dalszej 
pracy Jest zwiększenie troski 
o człowieka, o Jego warunki 
pracy, o warunki bytowo-soc- 
lalne. Troska o człowieka to 
Jedno z głównych zadań każde 
go zakładu pracy, każdej rady 
zakladow’e|. Jest to również za 
daniem rad zakładowych | dy 
rekcjl w POM-ach. Od zabez
pieczenia bowiem warunków 
bytowosocja-lnych zależy w du 
źe.l mierze praca załogi.

Zobaczymy więc Jak wyglą
da zabezpieczeni© tych warun
ków na podstawie trzech 
POM-ów w naszym województ 
wie.

Okazały budynek z napisem 
nad wejściem: POM w Sław
nie. Czyste podwórze, Ja6ne, 
wygodne hale remontowe oto 
pomieszczeni© sławneńsklego 
POM-u. Warunki pracy warsz 
tatowcy mają doskonałe. Wszy

Po sąsiedzku

taskawska będzie trzymać krowę...
Pewnego wieczoru, gdy 

Ostrożny z Nowackim debato
wali o pogodzie, ie takiego 
grudnia to dawno nie było, że 
ziemia ai się prosi, ieby ją do
brze na zimę wyorać — do 
izby wsungla -sie niepostrzeże
nie wdowa Laskowska. Przywi
tała sig pięknie I od razu — 
wbrew zwyczajom — przystą
piła do Interesu mówiąc doić 
płaczliwie:

— Sąsiedzl kochani, poradź
cie ml coi w sprawie krowy.

Ostrożny, że to był przo
downikiem weterynaryjnym, zer 
wał sie 1 zawołał:

— A co sie jej stało, wzdęła 
sie czy co, zaraz pójdziemy ją 
ratować.

— Jakżeż sie miała wzdąć, 
kiedy jej wcale nie ma — wy- 
jainiała wdowa - właśnie w 
tej sprawie tu testem.

Laskowska, która ma 4 mor
gi gruntu, czyli 2 hektary z 
ogonkiem, w swoim czasie trzy 
mała krowę, ale odkąd jej do
rastający svn Franek, pracuje 
w Nowej Hucie i przesyła jej 
po parę setek miesięcznie po
zbyła się krowy.

— Póki Franui był — mówi
ła — to starał sie o paszą I po
magał, a cóż ja, .wdowa z dwo
ma dzieciakami, co chodzą do 
szkoły, sama poradzą. Niech nil 
zabraknie słomy albo siana, to 
co? Mam je z targu wiązkami 
nosić albo furmanką najmo
wać? A tu tymczasem mam na
znaczoną za mój grunt dostawą 
450 litrów mleka na rok. Soł
tys molestuje, że tak nie moż
na, żeby to mleko tak na moim 
gruncie wisiało. Chcialam slą 
z kim zmówić, żeby za mnie 
dostarczał mleko za dopłatą, 
cle nikt nie chclał. Wreszcie 
zgodził się ten Zachłanny, co 
to ma 5 krów, ale coś za dro
go chce.

— A co od was zażądał? — 
Spytał Nowacki.

— A no, żeby za każdy litr 
dopłacić 3 złote albo za każde 
20 litrów odrobić na wiosną 
dniówką.

— Sodoma i Gomora — za
wołał Ostrożny I aż slą złapał 
za głową — taki wyzyski

Toteż dlatego przyszłam 
się poradzić, bo ml przyjdzie 
za dziewką służyć u tego kuła
ka, albo oddać wszystkie pie
niądze, co synek przesyła — 
mówiła Laskowska z płaczem.

Nowicki popatrzył na nią z 
niesmakiem 1 rzeki:

— Słuchajcie, pan! Laskow
ska, jakżeż t<9 można tak mar
nować gospodarką, żeby na 4 
morgach nie trzymać krowy. 
Przecież to tylko z tego bieda i 
opuszczenie. I dopuścić do te
go, żeby te pieniądze co syn 
przysyła pakować w łapy ku
łakowi. Muslcle trzymać kro
wą, 1 koniec.

— A skąd wziąć pieniądze 
na krowęl A Jak ml paszy za
braknie to col — zawołała 
wdowa.

— Powoli, pani Laskowska 
— mówił spokojnie Nowacki — 
na wszystko znajdzie się rada. 
Na takie aospodarstwo lak wa
sze rząd daje na kupno krowy 
kredyty. Możecie dostać nawet 
2.500 złotych, spłacane przez 
trzy lata. Co zaś do pas™, in 

scy też mieszkają w mieście. 
A traktorzyści... teraz są Je
szcze w spółdzielniach, do 
POM-u przyjadą 15-ego, ó 
mieszkania się nie kłopocą. 
„Dom Młodego Traktorzysty" 
z Jasnymi, opalonwmi sypialnią 
mi czeka na nich. Jest tam ląd 
na, dobrze wyposażona świe
tlica. w której znajduje 61e stół 
pingpongowy 1 blardowy. 
Obok zaś jest biblioteka i czy 
telnla. Po pracy t zajęciach 
szkoleniowych traktorzyści, 
agronomowie 1 warsztatowcy 
mogą przyjemnie i pożytecz
nie spędzić czas we własnej 
świetlicy.

Rozwiązanie problemu mie
szkaniowego dlą załogi POM, 
to. że wszvscv ma|ą mieszka
nia na miejscu | warsztatowcy 
1 agronomowie, ż© trakto
rzyści mają swój „Dom Mło
dego Traktorzysty" ze śwletll 
cą. czystymi salami i stołówką, 
zlikwidowało problem płynno
ści kadr 1 przyczyniło sie w du

na 4 morgach nie może /e/ za
braknąć. Poradzimy wam, gdzie 
1 co siać. Są gospodarze na 
czterech morgach, co trzymają 
i dwie krowy, a nie tylko je
dną. A jakie będziecie mieć 
korzyści. Niech wam krowa da 
2.000 litrów mleka, kilkaset li
trów pójdzie na skup, też prze
cie nie za darmo, a za nadlicz
bowe mleko w GS-16 dają po 
niskiej cenie 55 kg śruty za 
każde 100 litrów mleka. Może
cie też odbierać chude mleko. 
A na chudym mleku wieprza 
upaść bardzo łatwo.

— Kury 1 Indyki też slą do
brze chowają na chudym mleku 
albo twarogu — dodał Ostroż
ny.

— A najważniejsze — cią
gnął Nowacki — że macie na
wóz. Jak go dacie pod ziemnia
ki, to możecie zebrać I 100 kor 
cy z morgi. Krowa podtrzymu
je cale małe gospodarstwo, a 
bez niej to ruina.

- Nie martwcie slą, pani 
Laskowska — rzeki Ostrożny, 
poklepując wdową po plecach 
— już tak, jakbyście mieli kro
wę w oborze. 1 jaką krową — 
jak cacko — już moja w tym 
głowa, że wam się o piękną 
krówką na jarmarku wystaram.

Kiedy uradowana wdowa po
dziękowała, pożegnała się i wy 
szła, Nowacki westchnął. — 
Ależ niezaradna kobieta. Do
brze, żeśmy ją z kułackich łap 
wyciągnęli.

B. BOROWIK 

WIELKIE osiągnięcia politycz
ne, gospodarcze i kultu
ralne wsi polskiej zostały 

dokonane w wyniku przejęcia 
władzy przez masy pracujące.

Chłopi polscy dobrze wiedzą, < 
ie wyzwolenie narodowe i spo
łeczne zawdzięczają bohaterskie! 
walce Armii Radzieckiej, ie wspa
niały rozkwit naszej ojczyzny do
konuje się w oparciu o braterską 
pomoc Kraju Rad.

Wyrazem uczuć wdzięczności I 
przyjaźni pracujących chłopów 
dla wielkiego Związku Radziec
kiego jest stale wzrastająca licz
ba członków Towarzystwa Przy
jaźni Polsko-Radzieckiej na wsi 
i wzmciona aktywność gromadz
kich kół TPPR.

Zadaniem koła gromadzkiego 
TPPR jest upowszechnienie wie
dzy o ZSRR oraz pomoc w przy
swajaniu przez chłopów wielkich 
doświadczeń i osiągnięć kołchoź
ników radzieckich.

Jak kolo winno realizować te 
wielkie i odpowiedzialne zadania, 
jakie są formy pracy koła TPPR 
na wsi?

Poważne znaczenie w pracy 
wiejskiego kota TPPR ma syste
matyczne organizowanie odczy
tów i pogadanek dla mieszkań
ców całej gromady. Odczyty i po
gadanki należy wygłaszać w o- 
parciu o materiały przysłane 
przez Zarząd Główny TPPR lub 
inne organizacje społeczne. Te
mat odczytu winien zawierać za
gadnienia najbardziej interesują
ce wieś, jak np. pomoc Związku 

! Radzieckiego dla Polski, udział i 
I rola ZSRR w walce o ookó!. żvcia

żel mierze do dobrej pracy 
POM.

A oto drugi POM w 
Wlekowle. Maty budynek, po 
rozwalane płoty, rozchlapane 
błoto, nic oprócz napisu nie 
zdnadzai tu socjalistycznej pla
cówki naszej wsi. Warsztaty? 
Warsztaty to-po prostu szopa 
sklecona z desek. Przez nie
szczelny 6uflt 1 ściany widać 
zachmurzone Jesienne niebo 1 
Jasną zieleń ozimin. 1 tu pracu 
Ją 1 mają pracować zimą lu
dzie. W warsztatach pracuje 
stale 12 tu warsztatowców, 
wszyscy dojeżdżają. Starszy 
mechanik tow. W lak mieszka 
od miejsca pracy ,,tylko" 50 
km a kowal Galęza z synem 
chodzą do domu codziennie 8 
km. w Jedną stronę. 1 tak wszy 
scy pracownicy warsztatu.

Pomieszczenia dla trakto
rzystów bnak. Jest tzw. Inter
nat, ale sa to tylko dwa cia
sne pokoiki. Tu ma też mie
szkać przez całą zimę 20 chło
pców. Przy braku świetlicy 1 
czytelni Jest to przecież zupeł 
nie niemożliwe.

Jedynie Jakie takie pomie
szczenie mają w Wlekowle blu 
ra i właśnie (czyżby dlatego?) 
EO POM Koszalin buduje w 
Wlekowle... budynek admini
stracyjny. To Jest zresztą oso
bna historia. Budynek zaczęto 
budować w kwietniu. W Ilpcu 
miał być już gotowy a do dziś 
EO POM, mimo spisania ca
łego dziennika budowy uwaga 
ml. nie przysyła całej doku
mentacji. Dodatkowe sporzą

dzenia kosztorysu wyniosły Już 
do dziś 50 procent kosztów 
całei budowy.

Buduje się budynek adgilnt 
stracyjny, podczas gdy brak 
Jest jakich takich warsztatów, 
gdy ludzie muszą pracować w 
złych warunkach, a maszyny 
czekają na remont na świe
żym powietrzu, gdy .traktorzy 
ścl nie mają gdzle*mleszkać a 
ludzie dojeżdżają po kllkadzle 
sląt kilometrów dp pracy. To 
powoduje oczywiście stałą 
płynność kadr, która w dużej 
mierze przeszkadza w dobrej 
pracy POM.

Zle Jest co prawda, że ani 
dyrektor ani przewodniczący 
rady zakładowej czy kierownik 
wydziału politycznego nie po
trafili dostatecznie energicz
nie Interweniować w EO POM 
Koszalin o Jakieś racjonalne 
rozwiązanie tej sprawy. Ale 
bez wątpienia wlęcei winna tu

Zadania kola TPPR na wsi
I praca kołchoźników radzieckich, 
zdobycze radzieckiej agrotechnikl, 
znaczenie wielkich budowli komu
nizmu dla radzieckiego rolnic
twa itp.

Duże pole dla działania koła 
TPPR otwiera się w tych wsiach, 
gdzie istnieją stałe świetlice. 
Koło TPPR winno wykorzystać 
wszystkie możliwości szerokiego 
oddziaływania na mieszkańców 
gromady poprzez świetlicę. Moż
na w niej bowiem stosować róż
norodne formy pracy: odczyty, po
gadanki, wystawy, organizowanie 
zespołów samokształceniowych, 
artystycznych itp. Koło TPPR win
no stać się współgospodarzem 
świetlicy, a każda świetlica o- 
środkiem krzewiącym wielką ideę 
przyjaźni polsko-radzieckiej.

Szczególną uwagę należy zwró
cić na spotkania z uczestnikami 
wycieczek do ZSRR. Dobrze prze
myślane I zorganizowane spotka
nia dają duże wyniki propagan
dowe i ułatwiają chłopom gospo
darującym indywidualnie przejście 
do zespołowego, spółdzielczego 
systemu gospodarowania.

Dla poznania życia, pracy I 
walki, narodów radzieckich po
ważne znaczenie ma upowszech
nienie książki radzieckiej. Należy 
przede wszystkim popularyzować 
książki najbardziej tematycznie 
odpowiadające naszej wsi iak 

Jest EO POM Koszalin, która 
zupełnie bezmyślnie (tak to 
wygląda) zdecydowała się na 
budowę gmachu administra
cyjnego. nie rozstrzygając w 
pierwszym rzędzie warunków 
pnacy 1 6praw bytowych załogi 
POM. Nie bez winy jes? tu 
także ZZPR, który nie opieko 
wal się zupełnie miejscową ra 
dą zakładową j Jei młodym 
przewodniczącym, który Jak 
sam powiada, z braku dośwlad 
czenla i pomocy ograniczał 
się tylko do papierkowej ro
boty. Żywych ludzi 1 Ich po
trzeby przesłoniły mu papie
ry.

Podobnie zła sytuacja Jest 
I w POM Dobrzyca, gdzie 
traktorzyści z braku joomlesz- 
czenla iokowan! są we wszyst 
kich możliwych miejscach na 
schodach, na strychach — 
wszędzie, gdzie stołówka Jest 
źle prowadzona i obiady są dro 
gle, gdzie wielu pracowni
ków, Jak na przykład ostatnio, 
starszy mechanik I instruktor 
wydziału politycznego zwal
niają się z pracy tylko z po
wodu tego, że nie mogą do
stać mieszkania.

Podobna sytuacja istnieje 
w wielu naszych POM-ach. 
Takich POM jak Sławno Jest 
niewiele. Świadczy to o nie
właściwej, niedostatecznej tro 
sce i dyrekcji POM i instan
cji nadrzędnych o należyte za 
bezpleczenle warunków byto
wych naszych „oficerów roi- 
nlctwa" na wsi. A w tezach 
do dyskusji na II Zjazd part'! 
wyraźnie |est powiedziane; 
„Dla polepszenia warunków 
pracy i stabilizacji załóg POM 
niezbędne Jest zwiększenie 
troski o warunki bytowe 1 
socjalne pracowników, wzmo
żenie budownictwa socjalnego 
1 mieszkaniowego, szczegól
nie budownictwa mieszkań dla 
wysokokwalifikowanych spe
cjalistów, zapewnieni© odpo
wiednich warunków wyżywie
nia 1 zakwaterowania trakto
rzystom pracującym w polu".

I to Jest wytyczna w pracy 
dla poszczególnych POM-ów, 
dlą dyrekcji EO POM Kosza
lin, dla Instancji partyjnych 1 
rad narodowych u nas. Trze
ba niezwłoczni© zapoznać 61ę 
z sytuacją socjalno-bytową w 
naszych POM-ach 1 pomóc 
dyrekcjom i radom zakłado
wym w przezwyciężeniu trud
ności 1 rozwiązaniu proble
mów bytowych. Sprawa Jest 
pilna 1 trzeba Ją jak najszyb- 
clej rozwiązać^ ,

-■P”' (A. J.)

np. „Zorany ugór" Szołochowa, 
„Bruski" Panfierowa, „Żniwa" Ni- 
kolajewej itp., gdyż obok 
opisów życia wsi radzieckiej 
zawierają one cenne doświad
czenia, które mogą być rów
nież wykorzystane w naszych 
warunkach. W tym celu koło 
winno nawiązać współpracę z 
biblioteką gminną lub świetli

cą i organizować wieczory głoś
nego czytania, konkursy czytelni
cze, wystawy książek, zbiorowe 
dyskusje itp. Koła TPPR winny się 
włączyć do organizowania konkur
su czytelniczego, starając się o 
rozpowszechnienie odpowiednio 
dobranych książek radzieckich.

Dla lepszego zapoznania się ze 
zdobyczami radzieckiej agrotech
nikl należy czytać fachową litera
turę i czasopisma w języku ro
syjskim. W tym wypadku nie
zbędna staje się znajomość ję
zyka rosyjskiego. Kolo TPPR win
no dbać o to, aby zorganizować 
kurs języka rosyjskiego, a tam, 
gdzie już istnieje, czuwać nad 
frekwencją I dobrymi wynikami w 
nauce.

Poważną rolę w pracy kola 
TPPR na wsi odgrywa propagan
da wzrokowa, to znaczy wystawy, 
fotografie, gabloty, gazetki ścier
ne, filmy, hasła itp. i o tym na
leży również pamiętać.

Koło TPPR winno wziąć czynny

Siadem uchwały rządu 
o pomocy pańsSwa dla wsi

Dnia 3 października br. 
wolewództwo nasze otrzymało 
od państwa 2 miliony złotych 
średnioterminowego kredytu 
ną remonty zagród chłop
skich. Jednocześnie z kredy
tami władze centralne przy 
znały dla naszej wsi odpo
wiednią pule materiałów bu
dowlanych, takich Jak: ce
ment, wapno, papa, smoła, 
gwoździe oraz szkło.

Rozprowadzaniem kredytu 
zajęły sę prezydia powlato- 
wych rad narodowych. Kre
dytu udzielą się na pisemne 
wnioski rolników zaopiniowa
ne przez GRN. O kredyt mają 
prawo ubiegać się członko
wie spółdzielni produkcyj
nych (cl, którzy chcą remon
tować 6woje zagrody) oraz 
chłopi gospodarzący indywi
dualnie, osiedleni na gospo. 
darstwach w latach ubiegłych 
Uzyskanie kredytu na ma
teriały budowlane w roku bie
żącym nie zamyka przed po- 
życzkob'orcam| możliwości ko 
rzystanlą z kredytów budowla 
nych w roku przyszłym j la
tach następnych.

Dzięki uzyskaniu kredy
tów wielu rolników w naszym 
województwie może wyremon 
tować swoje budynki zarówno 
mieszkaniowe |ak 1 pomiesz
czenia dla inwentarza, co u- 
możllwl zwiększenie pogło
wia bydła 1 trzody chlewnej, 
na co tak duży nacisk kła
dzie się w tezach do dyskusji 
na II Zjazd partit.

Ze względu na spóźnioną 
porę a Jednocześnie dogodne 
dla prowadzenia remontów 
warunki atmosferyczne Prezy 
dlum Wojewódzkiej Rady 
Narodotwej postanowiło, że 

prezydia powiatowych rad na
rodowych rozprowadzanie 
kredytów powinny zakończyć 
do dnia 30 listopada br.

Właściwie 1 sumiennie po
deszły do tej sprawy prezy
dia rad narodowych w Koło
brzegu, Bytowi© 1 Koszalinie, 
które rozprowadziły kredyty 

sprawnie 1 terminowo. Po
wiat kołobrzeski rozprowadził 
Już nawet kredyty zapotrzebo 
wane dodatkowo. Ną wyróż
nienie zasługuje tu kierownik 
referatu urządzeń rolnych ob. 
Henryk Nlderla, który pra
cować w tej akcji bardzo ofiar 
nie.

Najgorzej' akcja rozprowa
dzania kredytów wygląda w

udział w redagowaniu gromadz
kiej gazetki ściennej, dbając o 
to, aby znalazły się w niej naj
bardziej interesujące chłopów 
sprawy. W tym celu należy do ze
społu redakcyjnego gromadzkiej 
gazetki ściennej delegować przed 
stawiciela koła TPPR.

Odbywające się na wsi poka
zy filmów radzieckich koto TPPR 
winno wykorzystać dla organizo
wania rozmów i dyskusji na te
maty poruszane w filmie, uwzglę
dniając przy tym sprawy interesu
jące bezpośrednio wieś polską.

Przy stosowaniu różnorodnych 
form pracy koło TPPR na wsi nie 
może zapominać o ciągłym zwięk
szaniu liczby członków TPPR, o 
oddziaływaniu na sąsiednie gro
mady, gdzie nie ma jeszcze og
niw TPPR, o planowym rozpro
wadzaniu legitymacji członkow
skich,

Ponieważ podstawowym zada
niem koła TPPR na wsi jest praca 
prcpagandowo-wyjaśniająca, zli
kwidowano w bieżącym roku zbę
dne czynności biurowo-organiza- 
cyjne związane z istnieniem ogni, 
wa TFPR.

Obecnie podstawą wstąpienia 
do TFPR jest wykupienie legity
macji członkowskiej, której cena 
wraz ze składką roczną wynosi 
3 zł. Zebrania organizacyjne od
bywają się raz do roku celem o- 

powiatach Drawsko 1 Szczeci 
nek. Rozprowadzanie kredy 
tów kończą powiaty: Słupsk, 
Sławno 1 Balogard.

Kredyt w zasadzie Jest Już 
rozprowadzony; Niedostatecz
ny jednak lest dotąd procent 
lego zrealizowania przez rol
ników, to Jest pobranie z 
GS-u 1 tartaku materiałów 
budowlanych w ramach przy
znanego kredytu. Tartak: po
siadają wystarczające llcścl 
drzewa, przeznaczonego spe
cjalnie na ten cel. GS-y zaś 
potrzebne ilości papy, smoły 
lepiku, cementu, wapna, 1 
szkła okiennego. Takie GS-y 
jak Będzino, Dobrzyca. Śmie* 
chów, Pomianowo, posiadają 
pełne składy wyżel wymienlo 
nych materiałów. Na teren!© 
województwa odczuwa się Je« 
dyni© brak gwoździ papo- 
w,ych. Je6t to niedopatrzenie 
PZGS-ów ł WZGS w Kosza
linie, który wie o tym a do tej 
Pory nie sprowadził potrzeb
nego materiału.

Rolnicy poWetu bytow- 
sklego do dnia 5.XII. br. po
brali tylko 10 procent przy
znanego im drzewa. Przyczy
ną tak niskiego wykorzysta
nia przyznanych jm materia- 
łów budowlanych Jest wadli
wa praca aparatu dystrybucyj 
nego, który w tym powiecie 
mimo wyraźnych dyrektyw o 
przyznawaniu materiałów bu
dowlanych przez komisję po
wiatową łącznie z przyzna
niem kredytów, żąda Jeszcze 
oddzielnych wniosków od fol 
nlków o przydział drzewa za
akceptowanych przez aktyw 
Gmlnnei Rady Narodowej al
bo Powiatowej Rady Narodo
wej. Wydział Handlu w Byto
wi© powinien natychmiast wy 
dać odpowiedni© zarządzenia 
dla usprawnienia dystrybucji.- 
Chłopi muszą otrzymywać 
drzewo tak Jak 1 inne mate
riały wprost z tartaku albo z 
GS-u. łącznie z przyznanymi 
kredytami.

Ani jedna złotówka z przy
znanego rolnikom kredytu nie 
może pozostać nie wykorzy
stana.

Oto zadanie Jakie stoi przed 
aparatem dystrybucyjnym na
szego województwa, zadanie 
Jakie stawia przed nim IX 
Plenum naszef partii.

EDWARD DĄBEK 
dyrektor Wojewódzkiego 

Zarządu Urządzeń Rolnych 
w Koszalinie.

mówienia rocznej działalności I 
wyboru nowych władz. Całością 
pracy koła TPPR kieruje zarząd 
w liczbie od 3 do 15 osób, wy
branych spośród ludzi cieszących 
się największym autorytetem i po
ważaniem w gromadzie. Zarząd 
wybiera ze swego grona prze
wodniczącego, sekretarza I skarb
nika.

Przewodniczący kieruje sprawa
mi koła, zwołuje zebrania zarzą
du, układa I uzgadnia z Innymi 
organizacjami społecznymi plan 
procy i czuwa nad jego wykona
niem, uczestniczy także w nara
dach organizowanych przez za
rząd gminny lub powiatowy 
TPPR.

Sekretarz sporządza protokół, 
pisze sprawozdania, czuwa nad 
wykonaniem uchwał I wniosków 
zarządu koła.

Skarbnik odpowiada za rozpro
wadzenie legitymacji, zakup ma
teriałów propagandowych.

Pozostałym członkom zarządu 
należy przydzielić opiekę lub od
powiedzialność za określony dział 
pracy, np. kurs języka rosyjskie
go, organizowanie czytelnictwa 
książki radzieckiej, udział w re
dagowaniu gromadzkiej gazetki 
ściennej, porozumiewanie się i 
współpracę z określoną organiza
cją społeczną itp.

W walce o zbudowanie socja
lizmu na wsi-TPPR odgrywa po
ważną rolę. Od dobrej, przemy
ślanej, właściwie zorganizowanej 
pracy TPPR na wsi zależy w du
żym stopniu wykonanie zadań, 
jakie przed wsią postawiło IX 
Plenum KC naszej partii.



W przedszkolu Woj. RN Zęby ulice 
były czyste

Czystość naszych ulic 
wiele jeszcze niestety pozo
stawia do życzenia. Często 
— przy okazji różnych prac 

. remontowych, rozbiórko 
wwych — miasto jest zaśmie

cone.
Często przy wyłndowywa 

niu I załadowywaniu towa 
rów—ulfct? zaśmieca się pa
pierami I opakowaniami. 
Przyjeżdżający na targ roi 
nlcy zanieczyszczają ulice sło 
mą. Mieszkańcy Koszalina 
zaśmiecają je, rzucając na 
chodnik papiery i odpadki, 
mimo, że na wszystkich pra 
wie ulicach porozwieszane 
są kosze.

Aby utrzymać czystość 
ulic, należy przestrzegać na 
stępujących zasad:

Przedsiębiorstwa budow
lane przeprowadzające re
monty budynków I składają 
ce różne materiały budow
lane na chodnikach zobo
wiązane są stosować zastaw 
kl. Niestosowanie zastawek 
powoduje rozdeptywanie I 
roznoszenie plasku czy wap 
na po całej ulicy, a równo
cześnie niszczenie cennego 
materiału budowlanego.

Przy załadunku 1 wyła
dunku towarów — należy 
uważać, by ulica nie została 
zaśmiecona, a jeśli nie moż 
na tego uniknąć — przed
siębiorstwo powinno uprząt 
nąć miejsce zaśmiecone.

„Prywatni" sprawcy nie
porządków, jak osoby wy
rzucające odpadki na chod
niki, czy właściciele zanie
czyszczających miasto zwie 
rząt gospodarskich również 
muszą pamiętać o odpowie
dzialności za przestrzeganie 
przepisów porządkowych.

W stosunku do nleprze- 
strzegając.ych powyższych 
zasad Prez. MRN w Kosza
linie winno stosować kary 
administracyjne.

uchronić serdeczna opieka 1 po 
moc podstawowej organizacji 
partyjnej. Niestety, Żurawski 
pomocy tej nie otrzymał.

Ostatnio otrzymaliśmy list od 
korespondenta ze Słupskich Fa 
btyk Mebli, tow. Jana Masiuka 
nawiązującego do tej sprawy.

— „Korespondentów I chęt
nych na korespondentów fest 
wśród młodzieży naszego zakla 
du dużo. Ale sprawa ta nie 
interesuje się ant sekretarz 
podstawowej org. partyjncl 
tow. Graban, ani podstawowa 
organizacja partyjna. To powo
duje, że liczba chętnych się 
zmniejsza, a i ci, którzy p/.szą 
uciekają cd spraw zakładu, 
ograniczając się do pisania o 
tym, co zobaczą na terenie 
miasta — pisze tow. Masiuk.

— Podobnie jest I ze mną; 
zda/ę sobie sprawę, że w tak 
dużym zakładzie, lak nasz, jest 
o czym pisać. Zwłaszcza, że za 
kład nasz w ostatnim okresie 
czasu trochę podupadł. Jednak
że nikt ml w tej pracy nie po
maga. Nikt nie pyta nawet co 
robię jako korespondent...

A muszę zaznaczyć, że ko
respondentem jestem już od 
dłuższego czasu i nadal pragnę 
nim pozostać. Myślę, że było 
by wskazane, aby podstawowa 
organizacja partyjna oceniała 
cg pewien czas naszą pracę i 
zwracała nam uwagę na węzło
we zagadnienia, którymi żyje 
cały naród I którymi winni żyć 
również korespondenci.

Słyszałem, że w innych za
kładach pracy Powstają kluby 
korespondentów. Nic nie stoi 
na przeszkodzie, aby klub taki 
powstał również u nas. Propo
nuję, aby redakcja pomogła 
nam zorganizować klub a orga 
nizac/a partyjna zleciła jedne
mu członkowi partii kierowni
ctwo polityczne jego pracą".

List tow. Masiuka sygnalizu
je redakcji 1 podstawowej orga 
nizacji partyjnej przy SFM waż 
ny problem potrzeby systema. 
tycznej pracy z korespondenta, 
ml. Apel tow. Masiuka na pew
no nie pozostanie bez echa.

OGŁOSZENIA

Jestem uczniem II klasy Zasad
niczej Szkoły Drzewnej w Słup
sku. W ubiegłym roku szkolnym 
otrzymywałem pełne stypendium 
miesięczne, a w tym roku szkol
nym przy końcu października do
wiedziałem się, że przydzielono 
mi żyłko 50 proc, stypendium. 
Rodzice moi majq mgle gospodar 
stwo rolne I trudno Im opłacać 
resztę kosztów mojego utrzyma
nia. Ponieważ w szkołach przy
sposobienia zawodowego przygo
towuje się młodzież do pracy za
wodowej, zapewniając jej przy 
tym internat i pełne utrzymanie 
- chcąc skończyć rozpoczętą na
ukę - zglos lem się do Powiato
wej Komendy „SP" po skierowa
nie do szkoły w przemyśle drzew
nym lub metalowym. Dwa razy 
chodziłem po skierowanie I do
piero za trzecim razem zastałem 
komendanta, który powiedział, źe 
nie dostanę skierowania do 
szkoły przysposobienia zawodo
wego, lecz do szkoły traktorzy
stów. Wyraziłem zgodę na skie
rowanie do szkoły traktorzystów, 
lecz komendant kazał ml przyjść 
za trzy dni.

Byłem też w Słupskiej Fabryce 
Mebli nr 3 z prośbą o przyjęcie 
do pracy, ale odpowiedziano mi, 
że mogę być przyjęty dopiero po 
ukończeniu Zasadniczej Szkoły 
Drzewnej.

Co mam teraz roblćł
Ignacy Sochockl PRACOWNICY POSZUKIWANI

OGŁOSZENIA DROBNE

ZGUBY

Kino
KOSZALIN — „Nowa Huta" — 

••Przygody na Morzu Czerwo
nym".

Seanse godz. 16, II 1 20,1S,
„Młoda Gwardia"—Rokossowo— 

„Cywil na stadionie".
Seans godz. 19.
SŁUPSK — „Polonia" - 

•Tajne akta tlrmy Solvay",
Seanse godz. 16, 11 1 20.
BIAŁOGARD — „Bałtyk" — 

„Wilhelm Tell" — godz. 11 1 19.
BYTÓW — „Albatros" — 

„Człowiek bez jutra** — godz. 19.
CZŁUCHÓW — „Uciecha" — 

„Czarodziejski kryształ"—godz. 19.
DRAWSKO — „Drawa" — 

„Żołnierz Zwycięstwa" II seria 
— godz. 19.

MIASTKO —. „Grażyna" — 
„sępy" — godz. 19.

KOŁOBRZEG — „Wybrzeże" — 
„Przełom" II seria — godz. 19.

SZCZECINEK —. „Przyjaźń" — 
„Dumna królewna"—godz. 17 1 19.

ZŁOT0W — „Rodło" <- 
„Cztery; serca" — godz, 19,

NAUKA

Jest w Słupskich Fabrykach 
Mebli grupa młodzieżowych ko
respondentów naszej gazety, 
którą zainteresowała sprawa 
skreślonego z listy korespon
dentów, a aktywnego niegdyś 
ob. Adama Żurawskiego.

Żurawski przestał być kore
spondentem, o czym pisaliśmy 
w listopadzie br. na łamach 
naszej gazety, gdyż stobzył się 
na pozycje wroga, nadużył 
zaufania mas. zatracił oblicze 
członka partii. A tacy ludzie 
Die mogą być korespondentami 
gazety partyjnej. Stwierdzili
śmy wówczas, że od stoczenia 
się na pozycję wroga mogła go

Podstawowa organizacja par 
tyjna SFM na pewno nie od-nó 
wi pomocy młodzieżowym ko
respondentom. Redakcja zaś 
dopomoże im zorganizować w 
najbliższym czasie zakładowy, 
robotniczy klub koresponden
tów.

(ID

KOWALSKI Jan zam. Złocie
niec, Cieszyńska 13 zgubił świa
dectwo ukończenia kursu admi
nistracyjnego, świadectwo moral
ności wydane przez Prezydium Po 
wlatowej Rady Narodowej w No 
wogardzie, legitymację zw. zaw., 
pokwitowanie ankietyzacji oraz 
inne dokumenty. p-670-1

OD REDAKCJI

Dyrekcja Zasadniczej Szkoły 
Drzewnej winna jeszcze raz wni
kliwie rozpatrzyć warunki mate
rialne ucznia Ignacego Sochoc- 
klego I powziąć odpowiednią de
cyzję.

IX Plenum KC PZPR stawia 
przed przemysłem lekkim wielkie 
zadanie zaopatrzenia ludności w 
artykuły pierwsze] potrzeby. Prze
mysł ten potrzebuje coraz więcej 
wykwalifikowanych pracowników. 
Dlatego też nie wolno dopuścić 
do tego, aby uczeń drugiej klasy 
po tak wielkim nakładzie na jego 
kształcenie I utrzymanie w ubie
głym roku szkolnym miał zrezy
gnować z obranego zawodu.

Obowiązkiem Wojewódzkiej Ko
mendy „SP" w Koszalinie Jest 
skontrolowanie działalności ko
mendanta powiatowego „SP" w 
Słupsku I wyciągnięcie odpowie
dnich konsekwencji, za biurokraty 
czny stosunek względem kandy

datów do szkół przemysłowych,

Pierwszy numer 
„Walki Młodych44 

ukaże się 
w styczniu 1954 r.
Warunki prenumeraty: kwar 

talnle 3.60 zł, półrocznie 7.20 
zł. rocznie 14,40 zł, cena poje 
dynczego egzemplarza 1,20 zł. 
Wpłaty na prenumeratę indy
widualną przyjmują urzędy po 
cztowe 1 listonosze do dnia 10 
każdego miesiąca. Wpłaty na 
prenumeratę zakładową (zbio
rową) przyjmują placówki 
PPK „Ruch" do dnia 20 każ
dego miesiąca. Wszyscy do
tychczasowi prenumeratorzy 
miesięcznika „Nasze koło pra
cuje" otrzymywać jiędą po
cząwszy od stycznia 1954 ro
ku „Walkę młodych".

Każdy aktywista ZMP po
winien prenumerować 1 czytać 
swoje pl6mo — „Walkę mło
dych". '

DROZD Stanisław zam. Nlemnl 
ca poczta Sullchov'0 pow. Sławno 
zgubił tablicę SHL. Nr EZ/7\M, 
wydaną przez Wojewódzką >.U<:< 
Narodową Koszalin. GP •>>■1

WYKWALIFIKOWANEGO ELEKTRYKA — zatrudni od 
zaraz Koszalińska Fabryka Mebli w Koszalinie. Dla samot
nego mieszkanie zapewnione w internacie. Zgłoszenia pro
simy kierować pod wyżel wskazany adres. K-325-0

Nasi czytelnicy piszą:
Sprawa jednego stypendium

WYSOCKI Stanisław zam. 
sowo — zgubił dowód osbb.aiy, 
wydany przez MO Kołobr»(t 
oraz legitymację zw. zaw. Uczci
wy znalazca proszony o zwrot za 
wynagrodzeniem. GP-C72-1

V/ odpowiedzi na notatkę kry
tyczną naszego korespondenta 
Stefana Zająca, zamieszczoną w 
numerze 272 (375) pt. „Zaostrzyć 
kontrolę pracy GS-ów", Powiato
wy Związek Gminnych Spółdziel
ni „Samopcm^c Chłopska" w 
Sławnie wyjaśnia, że członek za
rządu GS Lejkowo ob. Beszka 
został zwolniony z zajmowanego 
stanowiska kierownika skupu, na 
które powołano ob. Biernatową. 
Trudności, jakie mieli mieszkańcy 
Polanowa w otrzymywaniu wyio- 
bów masarskich, uległy zmianie. 
Z dniem 15 listopada została w 
Polanowie znowu uruchomiona 
masarnia.

LIGOR Władysław zgłasza zagu 
blenie świadectwa ukończenia 
kursu kierowców traktorowych.

G-871-1

TRZYMIESIĘCZNA korespon- 
dencyjna nowoczesna nauka kalę 
gowoścl. Łódź 1. skrytka 163.

KSIĘGOWEGO-FINANSISTĘ 0 wysokich kwalifikacjach 
zatrudni natychmiast Związek Branżowy Spółdzielni Wytwór
czych w Słupsku, ul. Wojska Polskiego 1- Zgłoszenia na
leży kierować do gł. księgowego Z w. Br., gdzie zostaną omó
wione warunki pracy 1 płacy. K-324-0

Czy to biuro napraw?
W Woj. Żarz. Przemysłu Te 

renowego Materiałów Budowli 
nych w Koszalinie jest teleion. 
Cóż z tego, że jest, kiedy po
łączyć się z miastem nie moż
ną. Zwracaliśmy się do biura 
napraw telefonicznie i listow
nie z prośbą o zmianę uszko
dzonego aparatu. Przyszli „spe
cjaliści", pomajstrowali, tele
ion działał przez pół dnia — 1 
znów eię zepsuł. Na ponowną 
interwencję w biurze napraw— 
znów przyszli, pomajstrowali, 
telefon działał przez pół dnia 
1 znów...

I tak w kółko.
Prosimy o interwencję.

J. ZIENKIEWICZ

OD REDAKCJI:
Wiemy, wiemy jak to z te

lefonami bywa. Nasze podobnie 
funkcjonują. Biuro napraw 
winno znaleźć przyczynę tych 
zbyt często powtarzających się 
uszkodzeń. Mamy nadzieję, 
że ją znajdzie I telefony będą 
nareszcie funkcjonować bez za
strzeżeń. Nad drzwiami pociły 
w Koszalinie widnieje bowiem 
ogromny napis: „ŁĄCZNO
ŚCIOWCY POWITAJĄ II 
ZJAZD PARTII PODNIESIE
NIEM JAKOŚCI USŁUG".

OKRĘGOWY ZARZĄD PGR W SZCZECINKU 
ogłasza,* że w dniu 15 grudnia 1953 r.

ROZPOCZN1E SIĘ SZKOLENIE TRAKTORZYSTÓW 
W OŚRODKU SZKOLENIOWYM W ZESPOLE PGR 

CZAPLINEK, POW. SZCZECINEK

Kandydaci winni posiadać co najmniej cztery klasy 
szkoły podstawowej. Chętni winni zgłaszać się w zespole 
PGR Czaplinek w dziale personalnym, gdzie otrzymają 
dokładne informacje. K-323-0

KIEROWNIKA TECHNICZNEGO, kierownika tartacz- 
nego, kierownika zaopatrzenia, księgowego, kalkulatora, mi
strza metalowego, mistrza drzewnego, elektryka, kowali, ko- 
łodzlel zaangażują z dniem 1 stycznia Koszalińskie Zakłady 
Przemysłu Terenowego w Sianowie (Fabryka Wozów). Zgło
szenia kierować pod wyżej wskazanym adresem. K-327-1

ZGUBIONO dowód konin Nr 
122873 — wyszczególnienia w do
wodzie: kasztan kwiatek ur.
1943 r., wzrost 150. GP-669-1

Wyrazem głębokiej troski 
ludowego państwa o zdro
wie i wychowanie najmłod
szych obywateli jest coraz 
bardziej rozwijająca się sieć 
żłobków I przedszkoli.

Na zdjęciach: w wygod
nym, nowowyremontowa- 
nym przedszkolu, zaopatrzo
nym w zabawki I gry, ba
wią się pod opieką wycho
wawczyń dzieci pracowni
ków Prezydium Wojewódz
kiej Rady Narodowej w Ko
szalinie.

Po zabawie zasłużony, 
konsumowany z apetytem 
posiłek.

Padio
PROGRAM I

15 grudzień 1953 (wtorek)
Wiadomości 5.05, 6 00, 7.00, 7.59,

12.04, 16.00, 20.00, 23.00.
5 10 Aud. dla wsi, 5.20 „Pleśni 

I tańce ludowe".' 6 10 Muz. 6.50 
Glmn. 7.20 Muz. rozrywk. 7.50 
Kalend. 8.00 Dla młodzieży szkól 
podstawowych „Błękitna sztafe
ta", 8.20 Muz. operowa. 9.00 Dla 
klas X ..Eugeniusz Oniegin*' 
fragm. poematu A. Puszkina. 
9.40 Dla przedszkoli aud. sł.-mu- 
zyczna pt. „Druga przedszkolna 
gazetka radiowa". 11.05 Dla klas 
II, słuch. pt. „Najładniejsze". 
11.25 Muz. 1 aktualności. 12.15 „Na 
swojską nutę".* 12.45 Aud. dla 
wsi. 13.00 Konc. 13.40 Utwory na 
altówkę. 15 30 Dla dzieci „Sycyń- 
skle dzieciństwo" — ode. pow. J. 
Porazińsklej. 16.10 Aud. z cyklu: 
„Notatnik czytelnika". 18.20 Konc. 
rozrywk. 17 00 „Z życia ZSRR". 
17.30 Konc. 18.00 Mikrofonem po 
kraju. 18.15 Aud. z cyklu: „ro- 
dróż zimowa". 18.43 Koncert wtór 
kowy. 19.45 Aud. dla wsi. 20.28 
Wlad. sport. 20.38 Muz. tane-zna.

Spółdzielnia Pracy Zbieraczy Odpadków Użytkowych 
w Koszalinie.

zawiadamia, źe na terenie miasta Koszalina I Szczecinka 
urządza „TYDZIEŃ ZBIÓRKI MAKULATURY" 

w dniach od 8 do 15 grudnia 1953 roku.

Obywatelu-— spełnisz swó| obowiązek, dostarczając za 
odpłatą wszelkie odpadki papierowe — ipakulaturę do 
punktu skupu, który mieści się:
w KOSZALINIE przy ul. Dzieci Wrzesińskich nr 19, 
w SZCZECINKU przy ul. Szewskiej nr 3.
K-322-0 ZARZĄD SPÓŁDZIELNI

Korespondentom SFM potrzebna fest pomoc 
organizacji partyjnej

Czytajcie ,
i rozpowszechniajcie
„Głos

Koszaliński"

Posłowie przyjmują
15 grudnia w godz. od 13 — 16 

w Biurze Wojewódzkiego Zespołu 
Poselskiego w Koszalinie przyj
mować będzie interesantów poael 
Plnglelskl Stanisław.

Działkowcy 
szkolą się

Coraz lepsze wyniki osiąga
ją koszalińscy dzlałkowlcze do 
skonaląc z roku na rok swą 
pracę. Tak np. w roku bieżą
cym uzyskali oni ze 6wych o- 
gródków 57 ton warzyw 1 owo 
ców.

Ostatnio z Inicjatywy ORZZ 
w Koszalinie, zorganizowano 
kurs dzlałkowlczów. który cle 
szy się dużym powodzeniem. 
Z kureu tego mogliby również 
korzystać poza dzlałkowlczaml 
inni związkowcy, którzy uzy
skane wiadomości wykorzysta 
liby w swych ogródkach przy 
domowych.

(Szet.)



Nasz felieton
W miasteckim „Czynie”
Znacie bajkę o żabie, która 

cliclała udawać wolut Nadyma 
ła się powietrzem, zdawało się 
je) nawet, te już rośnie, jui 
jest wielka, aż... pękła.

Mamy w powiecie miaste
ckim taką spółdzielnię pracy, 
(nazywa się ładnie „Czy»"), 
która też chce być czymś wię
cej, niż jest. Uzurpowała sobie 
nawet prawo eksmitowania 
rzemieślników z' warsztatów. 
A było to tak:

Komisja Drobnej Wytwórczo 
tcl przy Wojewódzkie) Radzie 
Narodowej otrzymała sprawo
zdanie Związku Branżowego 
Spółdzielń Wytwórczych, w któ 
rym to sprawozdaniu wymienio
no nowe rzemieślnicze punkty 
usługowe, ostatnio zorganizo
wane. Przewodniczący Komisji 
bardzo się ucieszył I ruszył w 
teren obejrzeć te punkty. I tak 
trafił do Kiełczygłów w miaste- 
ckjfn. Szuka punktu kołodziej- 
sko-stolarskiego, zagląda do 
sprawozdania, znów szuka. 1 
szukałby tak z siedem dni 
i nocy, gdyby nie dobrzy lu
dzie z Kiełczygłów, którzy się 
nad nim ulitowali. Tu oddaie- 
my głos przewodniczącemu Ko
misji Drobnej Wytwórczości:

— Ludzie powiedzieli mi — 
mówi przewodniczący - że

owszem, kiedyś był tu warsztat 
kołodziejski, ale go spółdzielnia 
zlikwidowała. „A czyj to był 
warsztat"! — pytam. „Antonie
go Prybe — dobry rzemieślnik, 
z daleka do niego przyjeżdża
li". Idę do Prybego. Znalazłem 
go w kuźni, a właściwie w sta
rej szopie, która kiedyś była 
kuźnią. Prybe założył sobie 
prowizoryczny warsztacik I na
dal pracuje na* zamówienia 
okolicznych chłopów. „Jak to 
było z tą spółdzielnią?" — py
tam. Prybe mówi krótko: „Na
kaz eksmisyjny mi przysłali. 
Radca prawny podpisał. Co się 
będę kłócił. Opuściłem lokal i 
tu sobie pracuję. Szkoda tych 
maszyn, które tam bezużytecz
nie stoją, pod kluczem".

Tyle Prybe I przewodniczący 
Komisji. Komu teraz oddać 
głos? Czy Związkowi Branżo
wemu, który chce nas w błąd 
wprowadzać? Czy spółdzielni 
„Czyn", która czyni wiele złe
go? Przynajmniej w Kiełczygło
wach tak się sprawa przedsta
wia.

O gadanie zresztą nam nie 
iazie. Trzeba czynu i to takie
go, który by naprawił zły uczy 
nek miasteckiego „Czynu",

A bajkę o żabie warto zapa
miętać... (ARB)

Turniej piłkarski reprezentacji województw 
o Puchar Zimowy

Dwa zwycięstwa pięściarzy słupskich

S I* (I R T II W C Y!
Czytajcie

i prenumerujcie 
wiejskie wydanie 

Przeglqdu 
Sportowego

Tajemnicza histo
ria z zakazem szyb
ko się wyjaśniła. 
Dziś wiemy i może
my czytelników uspo 
ko:ó. Pan Adenauer 
nie zmienił skóry. 
Jest w dalszym cią
gu brunatny.

Stallnogród, Poznań, Łódź, 
Kraków, Opole, Warszawa, 
Gdańsk 1 Bydgoszcz zakwalifi
kowały się do ćwierćfinałów 
turnieju piłkarskiego o Pu
char Zimowy, zorganizowane 
go dla uczczenia II Zjazdu 
PZPR.

Pierwsza runda turnieju ro
zegrana 13 bm. nie przyniosła 
niespodzianek. Na uwagę za
sługuje Jedynie clężkp wywal
czone zwycięstwo. Gdańska 
nad Olsztynem 1 Krakowa nad 
Rzeszowem. Dobrze wypadła

Kłopoty 
z EWĄ 
BRAUN

Siatkarze AZS AWF prowadzą 
w turnieju klasy wydzielonej 

o puchar GKKF

W ub. sobotę w sa!| kosza
lińskiego Startu w ramach 
rozgrywek o mistrzostwo pię
ściarskiej klasy A koszallń. 
ska Gwardia przegrała ze swą 
Imienniczką ze Słupska w wy
sokim stosunku 5:13. Slup- 
szczanle przyjechali we wzmo
cnionym składzie. W Ich dru
żynie widzieliśmy bowiem kil 
ku zawodników z I-llgowego 
zespołu.

Niespodzianka tego spotka
nia była porażka Koslcklego 
z Piotrowskim.

• • «
Drugie spotkanie zespołów 

klacv A miało elę odbyć w ub. 
niedzielę na ringu słupskim 
pomiędzy miejscowym Koleja
rzem. a Jego Imiennikiem z 
Darłowa. Z powodu nie. 
przybycia drużyny darlowsklei 
gospodarze uzyskali punkty 
walkowerem.

Stoczono Jedynie kilka 
walk towarzyskich, w których 
brali udział zawodnicy Kole- 
Jarz.-i Słupsk.

W muszej Węgrzynowskie
go [ buczana sędzia ringowy 
zdyskwalifikował za unikanie 
walki, w koguciej — Doro
słe wlczr wypunktował Marku, 
szewskiego, w lekkiej — Cha 
łys wygrał z Walewskim, w 
lekkopółśrednlej Zaeztoft zwy
ciężył Zelaztka, w lekkośred- 
nlej — Kansy uległ Sklblń. 
sklemu, w średnlel — Paszkle

Nowe 
rekordy Polski

V/ Warszawie na pływalni AWF 
odbyły się dwudniowe zawody 
pływackie z udziałem 131 zawod
ników z warszawskich zrzeszeń 
sportowych. Zowody te bvły elu 
minacją przed ustaleniem dwóch 
reprezentacji Warszawy do roz« 
grywek o Zimowy Puchar Miast, 
które rozpoczną się w styczniu 
1954 r.

W czasie zawodów Gryka z 
warszawskiego Kolejarza ustano
wiła rekord Polski na dystansie 
200 m st. klas, wynikiem 3:03,8, 
Nowy rekord jest lepszy o 0,2 sek. 
od dotychczasowego rekordu Mro- 
zówny.

• * *

Młody pływak łódzkiej Gwardii
- Ochędalski wypełnił swoje zo
bowiązania, podjęte dla uczcze
nia II Zjazdu PZPR, bijąc rekord 
Polski juniorów na dystansie 50 in 
motylkiem. Uzyskał on czas 32,1, 
podczas, gdy poprzedni rekord 
wynosił 34 sek.

* * *

13 bm. odbyły się w Warszawie 
mistrzostwa Akademii Wychowa
nia Fizycznego w podnoszeniu 
ciężarów.

W czasie zawodów rekordzista 
Polski - Czepulkowskl poprawił 
rekordy Polski w wadze lekkiej, 
uzyskując w wyciskaniu 100 kg 
i w trójboju olimpijskim - 313 kg 
(100 - 95 - 120).

Na wyróżnienie zasługuje rów
nież wynik Gilarskiego w wadze 
średniej w trójboju olimpijskim
- 285 kg (80 - 87,5 - 117,5 kg).

wygnał na punkty z Włodar
czykiem. w clężklei — Pan
kowski przegrał niespodziewa
nie z Żydklem na skutek kon. 
tuzJi reki.

Al -ka

Otóż, jak donosi 
BBC, film zawiera 
wielo zdjęć z osta
tniego okresu wyczy 
now Hitlera. Ewa 
Braun, chcąc nie 
chcąc, musiała 
objąć obiektywem 
swego amatorskiego 
aparatu filmowego 
pewne fragmenty 
zburzonych miast 
niemieckich, zdjęcia 
rannych leżących po 
kotem na koryta
rzach przepełnio
nych szpitali, foto
grafie matek szuka
jących dzieci pod 
gruzami zniszczo
nych przez bomby 
domów.

również reprezentacja Wrocła
wia. która gościła silny zespół 
Stallnogrodu. Wrocławianie 
prowadzili do 40 min. 3:1, 
jednak następnie Inicjatywę 
przejęli Ślązacy, strzelając ko 
lejno cztery bramki i wygry
wając/ spotkanie 5:3 (2:3).

W Olsztynie wspólna repre 
zentacla woj. olsztyńskiego 
1 białostockiego nawiązała 
równorzędną walkę z Gdań- 
sklem, przegrywając 1:2 (0:1). 
Goście zdobył] zwycięski 
punkt na 3 min. przed koń
cem meczu.

W Lublinie Warszawa poko 
nała łatwo Lublin 3:0 (1:0),

Opole wygrało na swoim bo 
Isku z Kielcami 3:1 (2:1),
przewyższając przeciwnika 
pod każdym względem.

Na słabym poziomie stał 
mecz Szczecin — Poznań, za
kończony zwycięstwem Pozna
nia 1:0 (1:0). Drużyna 6zcze.

Siatkarki 
słupskiego Zrywu 
nie straciły 
ani jednego seta

W ramach rozgrywek o mi
strzostwo xlasv B w piłce elat 
kowej kobiet odbyło się w ub. 
niedziele w SłupBku kilka In
teresujących spotkań. Na uwa 
gę zasługują siatkarki słup
skiego Zrywu, które w trzech 
spotkaniach nie przegrały ani 
Jednego seta. A oto wyniki 
spotkań: Zryw Słupsk — 
LZS Sławno — 2:0, Zryw
Słupsk—-Zryw Złocieniec — 
2:0. Zryw Koszalin—Zryw 
Słupsk — 0:2. Zryw Koszalin 
—Zryw Złocieniec — 1:2.

CWKS mistrzem 
Polski w szabli

W Krakowie zakończył się 4- 
dntowy turniej szermierzy 0 dru
żynowe mistrzostwo Polski w 
szpadzie i szabli. W ostatnim 
dniu turnieju, 13 bm. rozegrano 
walki finałowe w szabli: CWKS 
pokonał Górnika 8:2 1 Gwardię
9:1, a Budowlani wygrali z Gwar
dię 9:3 1 z Górnikiem 9:1

O tytule mistrzowskim zadecy
dował więc bezpośredni pojedy
nek CWKS — Budowlani, który 
zakończył się zwycięstwem dru
żyny CWKS 9:6, CWKS zdobył 
więc tytuł mistrzowski, podobnie 
jak w szpadzte. Punkty dla woj
skowych zdobyli: Pawłowski — 
4. Królikowski — 3 1 Twardokens 
— 2, a dla Budowlanych: Zabłoc
ki 1 Przeżdzleckl — po 2 oraz 
Czajkowski 1 Suski.

W spotkaniu o 3 — 4 miejsca 
Górnik wygrał z Gwardię, a dal
sze miejsca zajęły: 5) AZS. 6) 
Stal, 7) Kolejarz. «) Start, 9) 
Włókniarz, 10) Spójnia.

Wydali w:ęc boń- 
scy ministrowie za
kaz, motywując go 
tym, że „film poka
zując sceny zniszczę 
nia mógłby przyczy
nić się do skierowa
nia umysłów na dro 
gę pacyfizmu i tym 
samym zahamować 
plany dotyczące u- 
zbrojenia Niemiec".

„Tu leży pies po
grzebany" - jak po 
wiada niemieckie 
przysłowie. Po krót
kim zastanowieniu 
niewygodne sceny 
usunięto. Pozostały 
tylko fotoąrafie Hit
lera w różnych po
rach. Stwierdzono, 
że wyświetlanie fil
mu nie grozi już 
więcej „niebezpie
czeństwem pacyfi
zmu", że łydki wi
dzów będą drgać w 
takt marszów roz
brzmiewających z 
ekranu, prawidłowo, 
tak, jak wymaga 
Waszyngton i jak 
chce Bonn. Adenou 
er cofnął zakaz. Je
go reputacja została 
uratowana. Ale czy 
idea wskrzeszenia 
Wehrmachtu ocale
je?

(?)

Kilka dni temu 
nadeszła dość oso
bliwa wiadomość. 
Oto ni stąd ni zo
wąd rząd Adenaue- 
ra zakazał wyświe
tlania filmu o Hitle
rze.

Co się stało? Prze 
cięż z punktu widze
nia herr Adenauera 
film przedstawiał naj 
wyższe wartości. Bo
haterami są Hitler i 
Ewa Braun. Wiele 
scen opartych jest 
na filmach wykona
nych przed 10-laty 
przez samą Ewę 
Braun, Słowem - 
hitleryzm prosto od 
krowy I Cóż w:ęc 
skłoniło Adenauera, 
że wydał taki za
kaz?

Przecież w osta
tnich tygodniach 
ukpzała się w Trizo 
nii książka pod wy
mownym tytułem: 
„Wir sprechen Hit
ler frei" („Uwalnia
my Hitlera"). Półki 
księgarskie zapcha
ne są opasłymi to
mami, które wyszły 
spod pióra tak zna
nych „literatów", jak 
Guderian, Kessel- 
ring, Rudel i im po
dobni.

Ping-pongiści 
wystartowali

W ub. niedzielę w Słupsku 
została przeprowadzona I run 
da rozgrywek o mistrzostwo 
klasy A w tenisie stołowym. 
W wyniku dwudniowych walk 
pierwsze miejsce zajęli Gwar- 
d ziści z Koszalina wyprze- 
dzaląc l>ezop?lacyjn!e pozo. 
6tałe 5 drużyn.

Rewanżowy turniej odbę
dzie się w Złotowie.

AZS AWF (W-wa) — 7:0 21:8
Gwardia (Wr.) — 5:2 17:14
Gwardia (Gd.) — 4:3 18:16
CWKS — 3:4 15:15
Gwardia (W-wa) v— 3:4 16:17

BORYS POLEWOJ (oto 6)

Narodziny eposu
Z tego pochodu, żartem nazwanego w dywizji „pochodem 

głodowym", wyniósł Malik niezachwianą wiarę w sleblie, 
w swoich żołnierzy 1 w starą, żołnierską prawdę, że dla 
odważnego 1 doświadczonego żołnierza nie ma sytuacji bez 
wyjścia, że nawet cofając etę. można zwyciężać.

Umocniła go w tym przekonaniu następna, poważna pnL 
ba. kiedy Już w czasie,ofensywy dowódca pułku wysłał go 
z trzynastu flzylleramf na zasadzkę. Mieli osłaniać samo 
estrze klina, które werznelo się głęboko w pozycje nic* 
przyjacielskie. Oczekiwano tu kontrataku, a ponieważ pułk, 
straciwszy wielu ludzi w ostatnich walkach, doprowadzał 
się. Jak to się mówi, do por/.ądku. zasadzka ta miała go 
zabezpieczyć przed niespodziankami.

W nocy Malik poprowadził 6wóJ malutki oddzlałek. Na 
miejsce zasadzki wybrał zarośla nad zamarzniętym strumy
kiem, przypominające mu stanowisko nad Ruzą, gdzie prze
szedł chrzest bojowy. Wysłał na czujkę szeregowca Ab- 
dullę Klerlmowa, a żołnierzom kazał przez całą noc bez 
przerwy kopać wzdłuż strumyka rowy strzeleckie. Żołnierze 
sarkali na zbyt gorliwego dowódcę. Ale o świcie, kiedy 
maskttląc Już gotowe rowy, przysypywalj Ich brzegi śnie
giem. przybiegł Kierlmow 1 z trudem łapiąc dech, zameldo- 
wał. że wzdłuż parowu posuwa się pięć czołgów 1 mniej 
więcej kompania piechoty, ubliżając się do miejsca za
sadzki.

Pięć czołgów 1 setki łudzą przeciwko trzynastu ftzylie- 
roml Taki stosunek mógł zaniepokoić nawet doświadczonego 
dowódcę. Ale Malik wiedział Już, że nie proporcje arytme
tyczne decydują na wojn'e o powodzeniu. Spokojnym, można 
powiedzieć — zupełnie zwyczajnym głosem kazał przygoto

wać się do walki 1 wyjaśnił żołnierzom ich zadanie bojowe: 
odciąć ogniem automatów piechotę od czołgów, bez rozkazu 
nie strzelać: c| z pierwszej linii mają przygotować granaty 
przeciwpancerne.

Czołgi zatrzymały się na skraju lasu 1 przepuściły pie
chotę naprzód. Nie spodziewając się zasadzki 1 przypusz
czając prawdopodobnie, że są na „zlenn niczyjej", żołnierze 
szli kupą 1 pochylali się leniwie, raczej dla zasady. MallK 
przylgnął podbródkiem do zmarzłej ziemi okopu i wstrzy
mał oddech. Faszyści szli, rozglądając się, ale patrzyli 
w przeciwną stronę. To znaczy, że nie widzą zasadzki, na
wet lej nie podejrzewają. To znaczy, że trzeba Ich dopuścić 
możliwie najbliżej. Im głośniej hukną salwy, tym większa 
będzla panika. I tym bezpieczniej, do dlaskal

Malik przekonywał sam siebie, ale na przekór tym racjom 
kusiło go, aby dać rozkaz strzelać natychmiast, strzelać, nie 
zwlekając. „Spokojnie, spokojnie!" — nakazywał sobie. Już 
słychać. Jak skrzypi ro^ajały śnieg pod podeszwami faszy
stów. „Spokój, spokój!"

— Kaź strzelać! Dawaj Już ognia! — dyszy mu gorącz
kowo do uchą leżący tuż obok łącznik Kierlmow, drżąą 
z niecierpliwości.

Jeszcze chwilkę. Jeszcze odrobinę. Trzeba pozwolić Im 
wszystkim wyjść z lasku na polanę. Uderzyć we wszystkich 
od razu. Pierwszy szereg Je6t Już o kilka kroków. Teraz!

— Ognia!
Któryś z hitlerowców krzyknął dziko. Zatrzymali się. 

Przypadli do ziemi. Na śnieżnej polanie widać ich wyraźnie 
Jak gawrony na drodze. ,

— Ognia!
Automaty strzelają coraz energiczniej. Cel Jest dobrze 

widoczny. „Nie wytrzymają, nie wytrzymają!" — powtarza 
w duchu Malik, przejęty jednym tylko pragnieniem, by Jak 
najprędzej nadszedł moment, kiedy tamci zaczną uciekać. 
Ich liczbą go nie przeręża. Żołnierz w okopie wart Jest 
dziesięciu na otwartej przestrzeni. I faszyści nie wytrzymali. 
Pełzną na czworakach z powrotem. „Jeszcze, Jeszcze!"

Ogień automatów wzmaga się. Serie zlewają się w nie
przerwany terkot. Po całej polanie wzbijają się mhlutkle 
fontanny śniegu — rzekłbyś, ulewny deszcz pada nad bia
łym Jeziorem. „Aha. uciekacie, dranie!"

— Hura!
Tam, pod sosną’, stoi oficer faszystowski w płaszczu z fu< 

trzanym kołnierzem i wymachuje pistoletem. Widocznie 
próbuje tell zatrzymać. Malik przyciska policzek do chłod
nej kolby karabinu 1 wstrzymuje oddech. Czarny punkcik 
muszki błądzi wokół oficera. Tak. Spudłował. Nic nie szko
dzi, do cllaska! Tamci mijają oficera 1 biegną dalej, krzyczą 
coś, pokazując za siebie na krzaki. Co to? W lesle zater
kotały kaemy. Czyje? Czyżby nasze? Aha, to nieprzyjaciel 
otworzył ogień zaporowy. Malik Już słyszał, że hitlerowcy 
mają specjalne Jednostki, które strzelają do swoich, kiedy 
cl uciekają. „Nic nie szkodzi, nic nie szkodzi, spokój!"

Znalazłszy się między dwoma ogniami, faszyści zawrócili 
1 znów atakują. Nie mają Innego wyjścia. Nacierają ostro, 
posuwając się krótkimi skokami.

„Żeby tylko mol się nie załamali. Żeby tylko nie wyszli 
z okopów! — myśli Malik. — Żeby tylko tamci nie zorien
towali się, Hu nas Jest!"

Kule świergocą jak ntakl. strącając gałązki 1 otrząsając 
z nich szron. I narifz, nie wiadomo dlaczego, rzuca mu się 
w oczy, że w krzakach uwijała się z beztroskim ćwierka
niem ostrodztóbe sikorki z żółtym! brzuszkami.

Już ubył z szeregów wesołek Gajsln, który zawsze miał 
w zapasie dla przyjaciół dobry żart. Padł Już flegmatyczny 
poczciwiec Kucewol, którego Malik pamiętał Jeszcze z trans
portu. Zwalił się na bok. Jak postrzelona gazela, łącznik 
Kierlmow. ale natychmiast się dźwignął 1 przywarłszy pier
sią do brzegu rowu, znów chwycił za automat. Dziesięciu 
pozostałych trzyma się. Automaty zasadzki terkoczą w krza
kach uparcie 1 sprawnie, 1 trudno faszystom odgadnąć. Ile 
ich fest — dziesięć, piętnaście czy sto...

Malik z karabinem w rękach, zwinny, szybki, rozgorącz
kowany błyskając czarnymi, płonącymi podnieceniem ocza« 
mL czołga s!ć od jednego żołnierza do drugiego: 
wlać’ ”rzymaJ slę! iszczę trochę wytrzymaj! Zaraz zaczną

Każdy z Jego ludzi przez cały czas czuje go obok siebie, 
słyszy, Jak energicznie wali karabin dowódcy.

— Zaraz, zaraz będą uciekać!
(Ciąg dalszy nastąpi)

clńska miała przewagę, nie 
trafiła Jednak wykorzystać 
wielu dogodnych sytuacji. Po
znań zdobył zwycięską bram
kę z rzutu wolnego. Przed 
meczem około 100 sportow
ców szczecińskich wzięło u. 
dział w pracach przy budowie 
centralnego stadionu Koleja
rza, realizując w ten sposób 
zobowiązanie podjęte dla ucz
czenia U Zjazdu partii.

W Zielonej Górze reprezen 
tacja tego województwa prze
grała z Łodzią 1:4 (0:3), Mlo. 
da drużyna gosjwdarzy, mimo 
wysoklei porażki, zaprezento
wała się dobrze prowadząc o- 
twartą walkę z rutynowanym 
przeciwnikiem, opartym na 
zespole I-łlgowego Włóknia. 
rza.

W Koszalinie. Jak Już poda
waliśmy, Bydgoszcz pokonała 
miejscową reprezentacje 3:0 
(2.0), a w Rzeszowie Kraków’ 
dopiero po ciężkiej walce wy
grał z reprezentacją woj. rze
szowskiego 4:3 (2:1).

13 bm. dwoma kolejnymi turnie 
jami w Łodzi 1 we Wrocławiu za 
kończyła się I runda rozgrywek 
siatkarzy klasy wydzielonej o 
puchar GKKF,

W ostatnim dniu turnieju w Ło 
dzt CWKS przegra) po zOclętej 
walce z Gwardią (Gdańsk) 2:3, a 
warszawska Gwardia pokonana 
została również 2:3 przez łódzki 
AZS.

We Wrocławiu AZS AUT (War 
szawa) odniósł zwycięstwo nad 
Gwardią (Wrocław) 3:1. W dru
gim meczu AZS (Kraków) wygrał 
ze Spójnią (Szczecin) 3:1.

Po I rundzie rozgrywek prowa
dzi bez porażki warszawski AZS 
AWF. Tabela rozgrywek jest 
następująca:

AZS (Kraków) — 3:4 13:18
AZS (Łódź) — 2:5 13:19
Spólinla (Szcz.) — 1:8 9:18
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